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List z Czechosłowacji

Napisał dla "Nowego Światu" P. STASZCZAK

OPOZYCJA W SEJMIE PRASKIM. - KWESTJA URZĘDNICZA.
STOSUNEK DO ROSJI SOWIĘCKIEJ,

Głośno było w ostatnich dwuch "tygodniach ~w parlamencie
czeęhosłowmkim, Przed ferjami noworocznemi przychodzi rok ro-
cznie, na porządek dzienny uchwalenie budżetu na rok przyszły.
Sprawa ta ma bardzo ważne znaczenie dla całego pafistwa.. Ozne-
cza się bowiem wysokość wydatków na najróżnorodniejsze cele,
jakoteż zarazem dochody, któryc
bez różnicy narodowości lub prze
nych opłat na rzecz państwa. Pon

h dostarczyć musicała ludność
mi: w formie podatków i in-

vaż bodatki i inne obowiązki
k

ponosić muszą wszyscy obywatele państwa, jest łatwo zrozumia
łe_m. że również wszyscy obywatele mają prawo wiedzieć i wspól-
nie decydować o tem, na jakie cele się ich ciężko zapracowanego
grosza używa. Jedyną sposobność do tego posiadają przy uchwa-'
Ianiu budżetu państwowego na rok przyszły.

Ciekawa jest jednak pod tym względem polityka czeskich
@ stronnictw, które utworzywszy koalicję, posiadają w sejmie wię-

kszość. Koalicja ta ma na względzie tylko swe własne interesa.
Lekceważy ona natomiast zupełnie opozycję, składającą się z po-
słówniemieckich, węgierskich, słowackich i komunistów, a sta-
nowiątą przeszło jedną trzecią wszystkich posłów. Co: koalicja
rządowa w swem ścisłem gronie postanowi, to się musi stać mimo
najostrzejszych protestówi kryty
i komunistów. Ta samowładcza pol

ki ze strony posłów nie-czeskich
lityka czeska dała się znowu po-

znać dobitnie przy uchwalaniu ostatniego budżetu państwowego.
- W cichości wygotowała koalicja czeska plan, że tyle a tyle miljo-

nów wyda się na wojsko, na projpagandę i na kościoły, a na 14
dni przed rozpoczęciem obrad budżetowych przedłożono posłom
600 stronicowy tom budżetu do przeglądnięcia. Naturalnie, żaden
z posłów, nie należący do większości rządowej, nie jest w stanie
przestudjować tak grubego elaboratu i postawić jakieś wnioski w
tak krótkim czasie, Zresztą nawet gdyby opozycja proponowała
jakieś zmiany w budżecie, to koalicja wnioski takie bezwzględnie
odrzuca. Tak.działo się już od pie rwszego roku istnienia republiki
czechosłowackiej. Ponieważ i w tym roku koalicja stronnictw cze-
skich postępowała tak samo, zdarżyło się po raz pierwszy za cza-
sów parlamentaryzmu czechosłowackiego, że cała opozycja w zwar
tej "masie opuściła salę obrąd sejmowych, podczas dyskusji nad
budżetem państwowym na rok 1925. Jest to wprawdzie dla opo-
zycji poważna ofiara, ponieważ zrzekła się tem samem krytyki nie
właściwej polityki gospodarczej w państwie, chciała jednak przez
to zadokumentować jasno i dobitnie przed całym światem, że nie
zgadza się na dotychczasowe samowładcze metody czeskiej kom-
icji rządowej. W każdym innym parlamencie
niejszość sejmową do współprac;

¢
y nad budżetem państwa. Jedy-

nie w Częchosłowacji mniejszość nie ma żadnego głosu i żadnego
wpływu na sposób użycia ofiar wszystkich obywateli. Przez de-
~monstracyjne opuszczenie parlam
na większości pewne ustępstwa w
szości czeskiej.

entu chciała opozycja wymusić
dotychczasowej praktyce więk-

Wszystkie pisma czeskie oburzały się ogromnie naNiemców
1 opozycję. Odezwałysię nawet głosy za urzędowem rozwiązaniem
partji Gdybyycznej.
wacji tak silnymi, z pewnością by się to stało.

wsi nie byl w O
Również w sena-

cie cała opozycja wstrzymałą się od obrad nad budżetem na znak
protestu. Zachowanie się opozycji
ckim odbiło się głośnem echem w

w sejmie i senacie
prasie całego świata i jest bar-

dzo niemiłem dla Czechów wydarzeniem, demaskującem ich bez.
względne ignorowanie i uciskanie mniejszości narodowościowych.
Jest dowodem, że mniejszości narodowe w Czechosłowacji bronią

(Ciąg dalszy na str. 62j.)
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POLSKA AGENCJA TELEGRAFICZNA
WARSZAWA, 24 grudnia.

Premier Grabski w wywiadzie u-
dzielonym zeszłej niedzieli przed-
stawicielom prasy, dał przegląd
swej gospodarki państwowej za
rok ubiegły. Reasumując zdoby-
cze i straty za czas swych rządów
w czterech kwartałach, premier
Grabski stwierdził, co następuje:

„1. Kwartał. Wstyczniu spadek
kur ostał powstrzymany, jak
również , został powstrzymany
druk marek papierowych dla po-
trzeb skarbu. W 'lutym nastąpiło
zrównoważenie "dochodów i roz-
chodów państwowych, W marcu
pożyczka włoska została zreali-
zowana i usunięty deficyt kolejo-

  

wy.
2. Kwartał. Najważniejszym wy

padkiem w drugim kwartale by-
ło utworzenie, dzięki poparciu na
rodu i wprowadzeniu nowej wa-
luty, Banku Państwowego. Zaczę-
ta została budowa Gdyni. Wtym
kwartale poczęły się pojawiać nie
korzystne skutki regulowania fi-
nansów przez ukazanie niekorzy-
stnego pałansu wprzedsiębiorst-
wach przemysłowych i handlo-
wych.

3, Kwartał. Wtym kwartale nie
korzystne objawy reformy finan-
sowej zostały zwiększone złemi
zhiorami polnemi i podwyżką cen
zboża, Wcelu zapobiegnięcia kry
zysowi, rząd puścił w obieg 63
miljony złotych, które zostały roz
dzielone przez Państwową Kasę
Oszczędności i Bank Ziemski -
9,500,000 zostało wyznaczonych
na zapomogi dla bezrobotnych.
Dla tych santych powodów został
zniesiony podatek na-węgle. W
tym czasie „Polska była świad-
kiem... o j... działalności
band na Kfesach Wschodnich
Pomiędzy rzeczywisteri zdoby«
czami trzeciego kwartału było o-
głoszenie uchwały o mniejszoś-
ciach międzynarodowych, przed-
stawienie sejmowi projektu pra-
wa gminnego w. sprawach wewnę
trznych, a w sprawach zewnętrz-
nych załatwienie sprawspornych
Polski w Radzie Ligi Narodów,
jak: załatwienie nieporozumień z
Niemcami w sprawie obywatel-
stwa kolonistów _niemieckich i
ich przynależności państwowej i
onym-me,;mmanic intryg litew-

skich przeciw Polsce ,na arenie

międzynarodowej.
4. Kwartał, Kwartał ten cechu 

 

Premier Grabski daje przegląd go-

spodarkipaństwoWej zarok ubiegły

zdobycz; i straty za czas -swych rządów

| je poprawa" stosunków dyplomi-
| tycznych. Pierwszym , objawem
tej poprawy był wzrost sum po-
datkowych,

| Skarbu, które w/ październiku i
listopadzie doszły do 267,000,000
w przeciwieństwie do 180,000,000
w sierpniu i wrześniu; 91,000,000
v styczniu i listdpadzie. W ostat-
nim kwartale równowaga budże-
tu państwowego została
nie osiągnięta. Zagraniczne długi
Polski w Stanach Zjednoczonych,
Anglji i sześciu innych państwach
zostały skonsolidowane, Polska

 

nją, Holandją i Szwajcarją. |Po-
dobne Araktaty są w stanie roko-
wań z Czechosłowacją, Niemcami,
Włochami, Hiszpanią, St. Zjedn.,.
Kanadą, Brazylją, Grecją, Bułgar=
ją, Portugalją Estonją i Persją.
Wzrost cgn artykułów pierwszej
potrzeby został powstrzymany w
listopadzieą Od listopada wzmógł
się ruch kolejowy. Przewóz to-
warów podwoił się w porównaniu
do miesięcy letnich, Liczba bez-
robotnych zmniejszyła się, szcze-
gólnie w okręgu łódzkim i na Ślą-
sku. Na Kresach Wschodnich sy-
(uacja poprawiła się znacznie,
dzięki -energicznym środkom
przedsięwziętym, przez władze rzą
dowe. W polityce zagranicznej
związki przyjaźni z Francją zo-
stały zacieśnione, -m z papieżem
przygotowywany jest konkordat.
W ciągu 1924 roku zostało-po-

budowanych 206 mostów otwar=
tych, 137 nowych urzędów pocz=
towych, założonych 650 kilame-
trów nowych linji telegraficznych
i 3069 nowych linji telefonicze
nych. Liczba nauczycieli i prof@-
sorów w szkołach państwowych.
została ©2:58,000 .do
60,000. W: sprawie podatków, 93
procent podatków zostało zapła-
conych dobrowolnie, a 7 procent
pod przymusem sekwestru. Kwe-
stja kredytów jest jednym z naj-
gorszych zagadnień. Oferty kredy
towe› kapitalistów zagranicznych
mnożą się ciągle. Ostry kryzys
przemysłowy został spowodowa-
ny powstrzymaniem spadku wa.
luty,/ale powóli ustępuje dzięki
ustaleniu waluty, Kurs złotego
pozostaje niezachwiany. _Budżet
państwowy jest .zrównoważony
dochodami. Obecnie nadszedł od-
powiedni czas dla rządu dla wy-
boru w ofertach kredytowych ka-
pitalistow zagranicznych dla od-

  

napływających -do |.

zawarła z Da- |
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Papież podżega bisku-

pów. argentyńskich do
walki z republiką

Rząd argentyński poraz ostatni/o-
strzega .biskupa, by
podał _zatwierdzeniu -nominację
podnoszącą go do godności pryma

ga: Argontyny.

 

BUBNOS AYRES, 24 grudnia. -
Biskup Bones mianowany ostatnio
administratorem nychidjęcezji Ba-
enos Ayres, został dzisiaj wezwa-
ny kategorycznie w specjalnym ko-
munikacie, wystosowanym przez mi
nistra spray zagranicznych .Gal-
lorda, aby się wstrzymał z
konywaniem czynności swego w-
rzędu, jako prymas, dopóki nie
otrzyma nominacji papieskiej, pod-
noszącej go do godności prymasa.
W kołach klerykalnych twier-

-| dag, że biskup Bones, działając na
podstawie instrukcji otrzymanych
z Watykanu, nie usłuchn rozkazu
rządu nrgentyńskiego i nie po-
dn do zatwierdzenia otrzymanych
nominacyj papieskich.
W politycznych kołach argentyń

skich panuje przekonanie, że ze-
rwanie stosunków dyplomatyer-
nych Argentyny! z kościołem
skim jest iknion

IRLANDJA PROTESTU-

JE PRZECIW ANGLII

OBSTAJE ZA REJESTRA-
CJĄ SWEGO TRAKTATU
PRZEZ LIGĘ NARODÓW

GENEWA; 24 grudnia.- Rząd
wolnego. państwa energicznie i
nieds de ' zapr t
przeciw nocie angielskiej do Ra-
dy Ligi Narodów, ›sprzeciwiają:
cej! się rejestracji irlandzko-an-
gielskiego traktatu przez Ligę Na-
rodów.Protest rządu: zostałza-
sadniony faktem, że konstytucja
Ligi Narodów nie zawier żadnej
klauzuli, Li-
wę Narodów do mieszania ig do
stosunków politycznych pomię
dzy Anglją i koloniami.
Rząd irlandzki wychodzi z za-

łożenia, iż, państwo, posiadające
prawo zawierania traktatów, mu.
si posiadać prawo powiadamiania
ciał politycznych, jak Liga Naro-
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NAKAZAU WSTRZYMANIEPU --

BLICZNEJ PROPAGADNY PRZE.

-- (I RZĄDOWE HERRIOTA
 

BYNIE DAWACPOWODÓW DO GWAŁJOWNEJ RĘPRESJI

PARYŻ, : 25 grudnia. - Energiczne represje zastosowaną ,
przez rząd francuski "względem
pomnienia dane bolszewickiemu" przedstawicielowi

rów i na-
w Paryżu

bolszewickich agitato

Krassinowi przekonały bolszewicki rząd rosyjski, iż Francja jesz-
cze nie dojrzała do komunistycznej rewolucji.:

do'rządów premiera Herriota.
komunistyczna otrzymała od bolszewie»

przypuszczali po dojściu
Francuska partja

o czem bolszewicy

kiej międzynarodówki rozkaz,

|

ażeby powstrzymała się z otwartą
propagandą przeciw rządowi francuskiemu, a wznowiła

ną propagandę. Znający stosunki bolszewickie twierdzą,taj
przestanie propagandy bolszewickiej:

dawną
lo za

zostało spowodowane br.
kiem pieniędzy w skarbcu bolszewickim i obecnym wśród bolsze«
wików rosyjskich rozłamem.

Partja komunistyczna we Francji doznała ciosu, którego pra«
wdopodobnie n ie przeżyje. Gdy jeszcze za rządów premiera Poin
carego komuniści liczyli 140,000 członków, opłacających swe po-,
datki partyjne,
liczba komunistów stopniała do

za czasów radykalnych rządów premiera. Herriota
70,000, z tego 14,000. w Paryż

i dzielnicach podmiejskich. Połowa jednak z tejliczby już za-
traciła swój dawny charakter wojowniczy i nie myśli o rewolucji
przeciw rządowi. Herriota.

ST. ZJEDN.ZEAGODZA

~ ' _ _

FRANCJI SPEMIĘ
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WASHINGTON, 24 grudnia.
W kołach rządowych w Washin-
gtonie panuje przekonanie, if
Stany Zjedn. Francji
waranki 5 aty długów wojen

ch. Agnbasador francuski

przed swym wyjazdem ze Sta-
nów Zj. po 20 latach, jako przęq
stawiciel Francji, odbył w tej
sprawie kilka konferencji ze ze-
kretarzem skarbu Meloner
ko przewodniczącem komis
granicznych długów z łona kon-
gresu podczas których szczegó-

  

 

 

- Aljanci weewa Niemcy do zupełnego rozbrojenia

|

z

< .państwa: aljanckie posta-

_ wojskową w Niemczech.

| PARLAMENT _EGIPSKI

cz
ę

, Intego, ;Nowy
. się 6 warta. P.

 

  

 

Spe/cillum nota max:;ałka Focha przesłana rządowi niemiec-

kiemu - Dalsza Aljancka kontrola wojskowa Niemiec

PARń. 24 grudnia- Rada
ambasadorów przygotowuje o-
strą notę układu marszalka Fo-
cha, która będzie wysłana rzą
dowi niemieckiemu z wezwa-
niem do bezwzględnego rozbro-
jenia, które dotychczas nie z0-
stało uskutecznione przez Niem
cy, jak tego wymagają warun-
ki wersalskiego traktatu pokoju.
Jako zapowiedź, że państwa a-
ljanckie zamierzają ehergicznie
przeprowadzić rozbrojenie Nie-
miec, będzie pozostanie wojsk
aljanckich przy kilońskim przy-
czółku mostowym, skąd według
warunków wersalskiego trakta-
tu pokoju, wojska aljanckie mia
ły się wycofać 10 stycznia. -
Wobec faktu) że Niemcy nie
tylko sig nie rozbroily, ale prze-
ciwnie, zbroją się nadal potaje-

nowiły wykonywać nadal bez-
terminowo energiczną „kontrolę

 

ZOSTAŁ ROZWIĄZANY

Nowe wybgry wyznaczone

24 lutego

 

K

KATRO, ,24 grudaja. - <rok
Fu podpisał dekret o rozwią:
ranid ¢becnégo-parlamerta i r>
pianin—now!” wyborów na ‘.’\|

ment: zbierze

c Ziwar w ll
ście do król syerazi) prześwówi-

czenie, r. powoacinie zbecnegopar :

Jamertw odrec: ego do 24 gru

ely

    

 

 

  
  

  

sunięcia obecnego kryzysu z po-

wodu zatargu egipsko-angielskie

go, ale go jeszcze wzmoże, dzięki

olbrzymiej przewadze posłów na

rodowych, usposobionych wrogo

względem Ang

Japonja przesyła St. Zjedm.

orędzie pokojowe .

 

 

TOKIO, 24 grudnia. - Prem-

jer Kato, korzystając z okresu

świąt Bożego Narodzenia, przesłał

rządowi St. Zjedn. orędzie poko-

ju, wyrażając nadzieję, iż sto
sunki przyjaźni pomiędzy oby-

dwoma narodami zostaną utrzy-

mane nad imo hałaśliwej pro

pagandy lenników międzyna-X
rodowych konfliktów. .
 

Niezyryldy wypadek, przypo-
, minajacy historję biblij-

nego Jonasza

MEXICO CITY, 24. gródnia. -
Rybak japoński, zaskoczony wraz
ze swymi towarzyszami w pobli-
fu portu meksykańskiego gwał:
towną burzązostał uratowany od
pewnej śmierci w nieprawdopo-
dobny sposób; W chwili, gdy
dwuch towarzyszy się uratowało
przez rzucenie wybrzeżom
przez gwałtowną falę, Japończyk
i dwaj meksykańscy rybacy tą
samą falą zostali rzuceni na ol-
warte morze i nłonęło. Rybak
japoński opowiada, iż w chwili,
gdy opadał na dno morskie, po-
czut sig uchwyconymprzez olbrzy
miego delfina ryby i potginym
"rzutem, wypchnięty na, wybrzeże
morski  

w rodzinie polxkjei

Matka 6 dzieci brutalnie zabita.

 

JERSEY CITY, N. J. 24 grud
Zofja Aleksandrowicz,
134 Steuben ulica, lat 28, matka
pięciorga dzieci, została dzisiaj ra
na znaleziona martwa na podłodze
ray swoim łóżku. Twarz nieszczę:

 

J -CROYDON: (Anglia), 24 gradnia.
-- Dziewięciu pasażerów wraz z lot-
nikiem poniosło straszliwą śmierć -
gdy aeroplan, w którym się znajdo-
wali spadł na dach wielkiego hanga-
rwlotniczego w chwili, gdy się wzniósł
"w powietrze, by odlecieć do Pańyża. 

 śliwej ofiary była a
cało ciało pokryte Iicznemi rana
mi. Policja przypuszcza, i
częśiiwa kobieta została pobita |
skopi mierć.

   

 
ZE ŚWIATA.

   Mąż kobiety, A-
dam Aleksandrowicz został aresz
towany na skutek zeznania 1816-
tniego syna Jana Aleksandrowicza,
który powiedział policji, Iż matka

i ojelec poktóciii się ubległej nocy.
Jan nie mogąc stuchać kłótni rodzi»
ololekiej, wybiegł na" utlcę, Gdy
powrócił w dwie godziny później,
znalazł swą matkę leżącą na. po-

    Resz : Janina lat 6,
Helena lat 8, .LydJa 4 | Stella 2.
(Wychowanie rzymsko - katoli.

ckich księży w miastach stanu N.
3. daje smutne wyniki. We way
stkich tych" kolonjach, jak Jersey
City, Bayonne, Perth Auboy 1 Kl
zabot, N.J., gdzie wpływ rerm:
skokatolckich księży. jest.przewa
żający, morderstwa wśród Pol:
ków są naj pórzjdku dziennym.
W ostatnim roku wśród _polooji
tych miast zanotowano kilka bru
tajnych morderstw. Wszstkie jen
dnak przewyższa okropnością zabi.
cle pant Aléksandrowics w Jersey
City, Mote w ładnym mieście sta

ramtedbana, jak w Bayonne N.J.
1 Jersey City, gdzie ponują udziel.
nie dwaj kacyki rzymskie. Promote.
nie,oświąty nie ddelerają do tych
zacoteńców paritjalitych, to też
nie dziw, że momderstwa wśród
tych clemnysh paratjen wą na po-
rządku. dziennym, ~
W polonii nowojorskiej, któr

kilkakrotnie fest większw od. Ko-
lonit okolicznych miast New Jer
sey, rzadko można zanotować wf-

takiego hrudsinego morder
stwa, jakichsię dopyei

katolicy w stanie
  

     
   

nu,New Jersey polonja nie jest tak |*

   

 

* -Prot.Call z. North Washington. U+
niversity; twlerdal, 18. wynalazt apo-
sób nauczenia głóchontomych możno-
dci słyszenia przy pomocy oddziały
woniś pownego instrumentu na skó
rę głuchoniemych. »

Dyly premier Ramsey: MacDonald
wyjechał dla poratowania _nadwyrę
żonego zdrowia w podróż morską do
wybrzeży Połudnfowej Ameryki; skąd
powróci z końcem lutego na otwarcie

„zimowej. sesji *

Wojska hiszpańskie wycofały się
-| go świętego -miasta , marokańskiego

Xaugn, które ponownie się znalazło
zwycięskich powstęńców mar

manganu pé Ttletnle} okupacji
przez, wojska. hiszpańskie. i

   

Mimo powtarzających się! w 'zagię
blu węgłowem chronicznych straf-
ków,, nię zachodzi obawa. braku wę-
gło w Stanach Zj. tej zimy; dzięki
olbrzymim rezerwom, jakie pozosta
ty2, zesstego roku I upraw-dze.
wych zapałów w. oczekiwaniu zez
handlarzy sroglej "zimy, jaktój) się
spodziewali tego roku.. '

Robotnik w pewnych krajach mote
~zostać: ministrem, ale, tylko w Angli
minister może. zostać -górnikiem.-
Prank -,Ją „admizelicji: w

vor upoltkić (Frau.wego seti:
się 3/ zarotarem yowzota: do: da

c ~ogii

 

  

rządzio byłego ptemijek" MacDonalda . "
j 1 | wiązują wo żadne zasady moral

igre |
fe bo J

  

BELGRAD; 24 grudnia. -
Plany ' przeciw bolszewickiego

przymierza państw bałkańskich

przeciw niebezpieczeństwu: za-
grażającemu państwom bałkań

skim, poczynają się urzeczywist

niać, z
Serbski minister spraw zagra

nicznych: Ninczyć, pozyskał dla

tego planu entuzjastyczną apro-
bate państw aljanckich, szcze-
gólnie Francji i Anglji, oburzo-
nych arogancką propagandą "bol
szewji w tych krajach. Wrogie

bienie -Anglji
bolszewiekiej B&Sji, datuje się
od: osławionego listu. bolszewie-
kiej :międzynarodówki, napisa-
negoprzez Zinowiewa z wezwać
«iem do robotników angielskich
do obalenia obecnego ustroju w
Anglji i zaprowadzenia dykta-
tury bolszewickiej. _Wykrycie
przez rząd francuski planu bol.
szewiekiej międzynarodówki, --
przewidującego wywołanie we
„Francji bolszewickiej rewolucji
w dzień Nowego Roku, przeko-
nało dotychczas odnoszącego się
bez u zeń do bolszewików
premjera Herriota, i} bolszewi-
cki readrosyjski trzyma się na
dal ogiąszanych w zaraniu swe-

| go:powstania www nie›obo-

 9 
anl (zawarte aimówy,

e zrywać biakar
    

 

budowy gospodarczego życia ll": dów o jego istnieniu. łowo były omawiane warunki

ju, a nie dla żepia bud-
=

żelu, który już został uporzqdko- f . you® 7 ;

sys# **! *** Narody

'

bałkańskie prze-"

H RZĄSAJĄCA KATA- 7 ts 2:

(Tragiczne morderstwo

-
.
|

w mdoraPOWIETRZNA NeW bolszewmkne; Rosji

‘Nnadzaig sig gtd środkami obrony przed wlspól'neng niebez-

pieczeństwem - Pańswta aljanckie opevnada); sig za po

parciem dla anty-bolszewickiego przymierza przeciw Rosji

odpowiada jego widokom polity
cznym. .

się ostatecznie
/o złej woli: bolszewików rząd
premjera Herriota aprobował z
«ntuzjazmem powstanie obron-
nego przymierza przeciw bolsze

* ;
Ministef Ninczyć z okazji za-

twierdzenia jego planów ogło-
sił, iż podobne usposobienie, ja-

e żywią względem bolszewie-
kiej Rosji, panuje we wszyst.
kich. państwach: europejskich.

Konferencja : "przedstawicieli
państw bałkańskich została w

na 28 stycznia w Beli
gradzie. Udział w konferencji
przyrzekii wziąć: premjer r buł.
górski Zankow i rumuński mi
nister -spraw
Dries. Mając za soba poparcie
„państw aljanekich, państwa: bał
kańskie postawią propagandzie
bolszewickiej nieprzebytą zapo-
raw pochodzie na południowy

zabhód poprzez półwysep bat-

   

kański.

- zagraniczhych |

spłaty francuskich długów wo-
jennych. | Sekretarz finansów
Melon zapewnił ustępującego
ambasadora, że jakkolwiek ko-
misja długów nie jest w możno-
ści, ani zmniejszyć francuskich
długów wojennych ani złagodzić
warunkówich spłaty bez za-
twierdzenia kongresu, może je-
dnak -przedstawić ~kongresow!
wyjątkowe położenie Francji i
prosić kongres" o - ienie
Francji daleko i'dqc'ch’ilg, ja-
kie przyznano Polske..

Polska otrzymała łatwiejsze
warunki spłaty swych długów,
aniżeli Anglja, ›dzięki swemu

„| wyjątkowemu położeniu w. ja-
kim się znajdowała Polska po

| wojnie wszechówiatowej i narzu
conej jej walce, jaką musiała
stoczyć w zaraniu swej niepodle
głości ze swym odwiecznym wzo

nie swej wolności, ale w obronie
cywilizacji zagrożonej _przez
przez hordy bolszewickie. Układ
polsko - amerykański w sprawie
spłaty długów został już zatwier
dzony przez kongres Stanów
Zjedn., co dowodzi, iż Kongzes
nie uważa układu amerykańsko-
angielskiego odnośnie spłaty

bowiązujący, i może, o ile
dzie taka jego wpla, złagodzić
Francji warunki spłaty długów
podobnie jak to uczynił Polsce,
biorąc pod uwagę ofiary Fran-
cji złożone w obronie demokra-

towej.
\ P 43 4

W kotle chińskim kipi znowu

PEKIN, 24 grudnia. - Zotycię-
ski gubernator prowincji Kiang-
shi gen. Chi Hsuch-Yuan, postł=
"nowił siłą utrzymać się na swym
stanowisku, z którego został zde-
gradowany przez rząd pekiński,
by zrobić miejsce swemu pobite-
niu przeciwnikowi gubernatorowi
Lu Yy-Hsiang gubernatorowi pro
wine ekiang, który gromadzi
nową armię dła wykonania ror
kazu rządu pekińskiego. *

   #
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„LICZMY NA WŁASNE SIŁY"

piszeLębn KUNTE z Paryża. /

  
  

w. sogore! |

|

k giem Rosją, nie tylko w obro- >

długów za pręcedeną legalny i o-

cji podczas wojny wszechówia»

Yłagodniejszć warunki jak Anglja - Zła«-

ów spłaty musi mieć aprobatę Kongresu

   

 

- wywołanie rewolucji we Francji -

w '

CENA 3 CENTY ' Ard

 

DHW- ..

a

      



 

0

2 STRONICA

 

NOWY SWIAT _PIĄTEK,26 GRUDNIA(FRIDAY, DECEMBER 26),1924.

Krónika | miejscowa
 

"[ uu:

W sobotę, dnia 27-go grudnia
odbędzie się niecierpliwie wycze
kiwana MASKARADA TOWA-
RZYSTWA MUZYCZNEGO Mb
NIUSZKO w Domu Narodowym
w New Yorku.

Polonja nowojorska ; okoli-

 

czna dobrze wie czego się ma ,
spodziewać a Towarzystwo Mo
niuszko dobrze wie jaką na sie
bie bierze odpowiedzialność.
Na tej maskaradzie rozdane

bedg nagrody za najpiękniejsze
maski i kostjumy i za najpięk-
niejszy taniec.

Znajdziecie tam dobrane to-
warzystwo.

Znajdziecie doborową muzy|
kę .

Ubawicle się doskonale.
Nie zapomniecie nigdy tej

maskapady.
Będziecie pamiętali jak długo

żyć będziecie
Już.
w ŚOBOTĘ MASKARADA

TOWARZYSTWA MUZYCZNE-
GO MONIUSZKO.

< -Reduta „Echa"

Towarzystwo śptewt Echo urządza
dnia 24 styczniu w Domu Narodowym
WIBLKĄ REDUTE MASEK. która
hędzie największą sensacją życia to-
warzyskiego Polonii nowojorskiej
Reduta: Echa Juz dzisia) raintereso-
wała płeć piękną, a szczególnie pieć
brzydką, ktorn w pięknych kostju-
mach | maskach probować będzie
szczęścih na Reducie

Miltaze szczegóły ogłoszone będą
w Nowy świecie.

 

 

 

Tow. 'Spiewu ,,Chopin"

w Bronx, N. Y.

Tow. Śpiewu Chopin w Bronx, t
rządza Doroczną Choinkg w Nowy
Rok, 1 stycznia 1925, o godzinie 40]
po południu w Domu \um1uu)m -=
505 Courtland Ave. Bronx, N.

Bilet wstępu dla starszych 50 c
dla dzieci do 12 lat 150.
W urządzeniu Choinki bierze także

mdział „Chór Dziatwy Chopina. We.
dług zwyczaju tradycyjnego, grzecz-
nym dzieciom Gwinzdor rozdawać bę
dzie piękne podarki
Po choince dla starszych Bal.
 

Z Teatru Polskiego

Do Miłośników Spiewu i muzyki
Korzystając z pobytu Ignacego Dy-
gasi, naszego słownego urtysty śpie
waka,przystepujemy. do. wystawlenia
opory „Hrablny" Stanisława Monlu»
szki, drugiej perły muzyki polskiej.
Wiemy jak wielką na siebie bierze»
ny odpowiedzialność, lez jesteśmy
pewnt, że staniemy na wysokości za-
dania, Większość solistów 1 balet
już Organtzujemy
Uhór mieszany 1 wzywamy chętnych
1 zdolnych z dobrymi głosamt do
wstępowania do tego chóru.

Prosimy zgłaszać się osobiście Tub
listownie do Dyrekcji Teatru Pok
skiego, 215 East 18 ulica, gdzie chę
tnie informacji udzielimy
  

ca RN E GI E H A L L
szt§t. & Tth Avenue

w Poniedziałek wieczorem o 8:30
dnia 29 grudnia

PIERWSZY WYSTĘP
sasna

Znakomitego Skrzypka
Bieg prze kule Ie 1 W'—

way Plano:

5. HUROK, ine.

 

czrrY DSI TYLKO

Manhattan Opera House

ath Street West of 8th Avenug
pozoNALNY WYSTĘP

Przedstawienie po południowe
"1" Roboty.

NiEznÓWNANEJ

ANNY -PAWŁOWEJ
w świecie tancerka

i a »
"Specjalny Program Śzątoczny"

. 1W do

 

 

musicie umize Tańczyć

szkoLE TAńców
177 Rast Street

© ror Third Avenue

   

Navercte
żychnias w stare)

"Cunyhives
NC

' radlepnne} polakie)
doświedoronych nauczycielek
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OBRAZKI

NOWOJORSKIE

codziennie szklouje

WŁÓCZĘGA.

   

| Do redakcji wsunęło sig ol-

brzymie, drogie futro, posuwają

; ce sig na dwu nogach fortepia-

nowych. Olbrzymia jak księżyc

: głowa kobieca siedziała mocno i

| sztywnie na karku, a złośliwe o-

czy wierciły się niespokojnie i

chytrze. Sapała jak lokomotywa

|ciężarowa i siadła, zrozpaczona

) oddychając głośno, jak by oskar

I żała świat cały. -,

Za nią wsunęła się mala, wa-

| tła, chuda kobiecine, w. skrom-

nym, czarnym, europejskxm pla

szczu, nerwowa, wycieńczona,

| zablgkhna. .

| Zaczęła pierwsza?

I „Proszę pana, czy to tu Wy-
IdzmI Opieki Społecznej ?".

Tu Czem możemy pani po-

E

Mala kobiecina westchnęła.
Czem...
Ot czem... Przyjechała przed

trzema tygodniami z Polski. -
Żyła przedtem w Kijowie, wy-
dostała się z bolszewickich rąk,
przyjechała do Polski, stamtąd
po wielu przygodach i trudnoś-
ciach przedostała się do Ame-
ryki do męża, który mieszkał w
New Yorku. Dowiedziała się na
miejscu, że jej mąż wyprowa-
dził się, nie podając adresu i zo
stała na bruku  nowojorskiem
zupełnie bezradna, nie zndjąc
języka angielskiego, nie mając
krewnych ani znajomych. Była
nauczycielką w kraju. Znalazła
zajęcie u tej właśnie pani, która
na krześle siedziała, ale musi
u niej pracować od szóstej rano
do dwunastej w nocy, a robota
jest tak ciężką, że już podołać
nie może, ale.... Jak się stamtąd
wydostać panie... dokąd pójść...
Nie śmiem nawet myśleć o od-
szukaniu męża... Kto wie dokąd
pojechał... Tu ślad po człowieku
ginie... Ratujcie, bo strasznie
cierpię u tej kobiety... błagała
nerwowo, tłumiąc płacz, a każ-
de słowo szlochane bylo, łzawe,
pełne skargi bolesnej.

 

Zamieściłem notatkę w „No-
wym Świecie" i myślałem przez
cały dzień o niej, szukając my-
ślami miejsca lepszego. Na dru-
gi dzień, bezpośrednio po uka-
zaniu się notatki wdziele „Po-
szukiwania" zgłosił się do nas
robociarz, uśmiechnięty wesoło.
Chciał się widzieć z Włóczęgą.

„Czytałem właśnie w gazecie
w „Poszukiwaniach", że pan te-
go szuka, że jego żona tu przy-
jechała. Panie Włóczęgo, to
mój serdeczny przyjaciel i C
siad z kraju. On teraz pracuje
w, Port Washington i będzie bar

przyjeździe swej żony.
Niech no pan zaraz da adres

tej komety żebyśmy czasu nie
tracili i jak można najprędzej

tam pojechali i ją zabrali do nie-

go. On tu przyjdzie panie Włó-

częgo i on wynagrodzi. To wiel-

ka przysługa. On wynagrodzi

hojnie... 10. /

Będzie za późno. Jego nagro-

da nie pomoże więcej. Wynagro

dzonyjestem hojnie królewskim

darem, najdroższem ~wynagro-

dzeniem dla mnie jest świado-

mość, iż ta biedna kobieta wy-

zwolona będzie, że nie będzie

cierpieć, że znajdą się i żyć bę-

dą.szczęśliwie i może kiedyś po

latach, opowiadając o swem spo

tkaniu dzięki nam, odezwą się

sami, gdy w imieniu innych po-

(rzebujących pomocydo nich

wołać będziemy.

 

Famiętai e o Funduszu im.

 Józeta PiIxndtiiegoI

dzo szczęśliwy, jak się dowie o |

CHOINKA

  

  

 

   

Tow. Dobre!Rady, . $ 5.00
Tow, Pol. Rzemieślm-

ków Budowlanych 11.00
Tow. Spiewu „Echo" 10.00
Artof 1.00
A. Wyka 1.00
St. Sokołowski _ 1.00
J. K. 1.00
K. ()slnskl 1% 2.00
W. Pakowskt ...... 1.00
Tow. Splewu imronu w Broo:

klynio «. $5.00

  

   

   

 

1.0
w. w. y 1.00
Obywatel 1 Jamaica 1.00
S. Szaniawski ... 1.06
K. M Staregowski 1.00

S. Pstrąg: .. 1.00
. Miestak ... 1.00
A w.. miesi, 5.00
F. Skoroda ... 2.00
R. Wdowiak 1.00
B. Piwińska 2.00
Ewa. Gurska 1.00
b w - 5.00
1. Gatk ... 1.00

 

Włóczędze

M. D. Losson z rodziną ..
Tow. Aplewu Symfonja .

LISTY

Niniejszem składam sumę $11
jedenaście dolr.), zebraną na
posiedzeniu Towarzystwa Wza-
jemnej Pomocy Polskich Rze-
mieślników Budowlanych -w
New Yorku na choinkę dla bie-
dnych dzieci któremi opiekuje
się Wydział Opieki Społecznej
„Nowego Świata i Liga Kobiet
w New Yorku.

Folix Kogut, sekr.
kk e

 

 

.. 3.00
. 5.00

 

 

Towarzystwo Wzajemnej Po-
mocy Rzemieślników Budowla»
nych znane jest ze swej czynno-
ści, że sprężystej organizacji i o-
wocodajnej pracydla dobra swo
ich członków. Rozumie się, że
wsprawach ogółu nas! rzemieśl.
nicy zawsze zableraly głos, a
gdy potrzeba zachodzito 1 gro-
szem 1 czynem _współpracują.
Za ten hojny dar składamy im
serdeczne podziękowanie w imie
niu naszych malusińskich.

Życzę Panu jako opiekunowi
biednych, aby Pan, miał wesole
święta i szczęśliwy Nowy Rok.
I dołączam mojego dolara na
fundusz dla dzieci.

- -Jan Gzik.
 

Szanowny Włóczego!
Posyłam dolara na choinkę.

Jestem dopiero od paru miesię-
cy Czytelniczką tej gazety, któ
ra mi się bardzo podoba. Życzę
ci wszelkiej pomyślnościi szczę-
ścia na przyszły rok, ktokolwiek
jesteś szanowny Włóczęgo.

Z poważaniem
Twoja życzliwa Ewa Gurska.

Szanowny Panie Włóczęgo!
My, jako czytelnicy Nowego

Świata i obrazków nowojors-
kich, pamiętamy o biednych
dzieciach i wysyłamy swój da-
tek na choinkę pięć dolarów, -
Życzymy Panu powodzenia i we
sołychświąt i upwodzenia w tej
moralnej pracy. Życzymy ci
zdrowia i szczęścia.

61 Fast 117 ul.

80 dni więzienia za żart
 

Za kierowanie samochodem w
stanie nietrzeźwym John Ma-
lon, został wezwany do Traffic
Court przed sędziego Glatzma-
yer'a, który go skazał na 10 dni
domu pracy 1 zarządał licencji.
„Malon powiedział, że jego I-
cencja leży w domu na forte-
pjanie, lecz kiedy sędzia chciał
po nią postać policjanta, oskar-
żony cofnął swe słowa mówiąc,
że to był żart. Za ten żart
dostał 80 dodatkowych dni wię-

 zlenia.  

    

biet w New Yorku,

11.ej przed południem.

kilka godzin.

| Świata",

dziecka).

| Marks Place).

 

-

| .UWAGA

| Wydzml Opieki Społecznej „Nowego Świata" i Liga Ko-
urządzają w tym roku CHOINKE DLA

BIEDNYCH DZIECI, DNA 28-GO GRUDNIA W DOMU NA-
RODOWYM, 19-23 St. Marks Place, New York, o godzinie

Zapraszamy wszystkie biedne dzieci z New Yorku, Broo-
klyna i okolicy. Jeżeli wiecie o dzieciach, które zasługują na
to, aby je obdarzono, jeżeli w Waszem spudnwle mieszka
uboga rodzina, obarczona dziećmi, które radościnie zaznają ||
z okazji świąt, napiszcie nam, a poślemy po nie. |

Chcemy, ażeby te zapomnlnne dzieci były z nami przez W

Nie robimy żadnych róznlo. i
UWAGA: - Rodzice tych dzieci, które wybierają się na

| choinkg proszeni są o zapisanie dzieci na listę, gdyż tylko
dla tych dzieci, które zapisane będą, przygotujemy paczki,
zawierające odzież odpowiednio dobraną.

Zgłaszać się do Wydziału Opieki Społecznej
| codziennie w Redakcji, 24 Union Square, New York.
| (Można także zgłaszać się listownie, podając wiek i płeć

DO LIGI KOBIET w Domu Narodowym, 19-23 St. Marks
Place, w środę 1 piątek między 7 a Ś wieczorem. (Także
stownie, adresując: Liga Kobiet, Dom Narodowy, .19-23 St.

---

„Nowego

      

Choinka dla dzieci Szkoły

› Rady Oświatowej
 

Wesoło i gwarno będzie w
Domu Narodowym w picrwuu
niedzielę stycznia, ponieważ
Szkoła Rady Oświatowej zakoń-
czy p.erwsze półrócze nauki ję-
zyka polskiego. Dyrekcja Szkoły
przeprowadzi wspaniały i bogaty
program, który później będzie po-
dany. Nadmienić tylko należy,
że tego roku wystąpi szkolna or-
kiestra pod kierownictwem pana
Podsiadły, I chór śpiewu prowa
dzony przez pannę Soket.  Zn-
miast sztuki teatralnej będzie
odegrana „Szopka Polska", Bę-
dzie św. Józef, aniołowie, Polska,
komendant Józef Piłsudski i t. d.
Nie obędzie się również i ber pra
wdziwych djabłów w kompani
kajzera Mikołaja i jego apostoł»
sko-cesarskiej mości austrjackiej.
Adjutantować będzie Lejba Troc
kij. Również będą krakowskie
tańce, mazury, kujawiaki, śpie-
wy, deklamacje 1 wiele radości i
krzyku.
Dwie orkiestry będą przygry-

wać na przemian do tańca.
Wszystkie dzieci otrzymają poda-
runki pod warunkiem, gdy będą
grzeczne.
Serdecznie zapraszamy szano-

wnych rodziców i kochaną polo-
njg nowojorską na niedzielę, 4-g0
stycznia, o godzinie 4-ej po po-
łudniu do Domu Narodowego na
wielką salę. Wstęp dla starszych
50 centów, dla dzieci walny.

ST. ROZEN, Sekr. R. 0.

Poszukiwanie
 

Władysław Kowalewski, po-
szukuje Wiktorji Sikory, wdo-
wy, w bardzo ważnej sprawie.
Mieszkała poprzednio przy Ave-
nue B pnr. 104 w New Yorku.
Ktoby o niej wiedział proszony
jest o podanie adresw lub ona
sama proszona jest o zgłoszenie
się do Władysława Kowalew
skiego 196-2 ul. Jersey City.
 

Pojedynek w parku

James Shepard, zamieszkały
pur. 77. W. prey 127 ulicy skradł
automobil i pojechał z przyja-
cielem do restauracji na Bro-
adway'u. Policjant James Hal-
lis zarządał licencji, w odpowie-
dzi Shepard pogrozit mu rewol-
werem, Wyrządziła się strze-
lanina, poczem Shepard z wspól
nikiem pomknęli w strong Van,
Cortland Park. Tam dopiero u-
dało się policjantowi dopędzić
na drugim samochodzie Shepar-
d'a 1 aresztować: go, po dłuższej
wymianie strzałów. Wspólnik
zbiegł. .

Przeciwko pracy dzieci
rookie

Na posiedzeniu Civic Club of
New York pnr. 14 przy 12 ulicy
postanowiono użyć wpływu tej
organizacji w celu działania na
Kongres w kwestji uchwale-  

nia prawa zabraniającego pracy
dzieci,
Panna Jeannie Minez wygło-

siła referat o wyzysku dzieci
przytaczając licznie przykłady.
Przeciwko projektowanemu pra
wu występował sędzia G. S,
Brown, dowodząc, iż byłoby to
naruszeniem praw stanowych 1

dałoby Kongresowi > drogę do

nieograniczonej władzy,

 

Ofiary mrozu

Fala zimnego powietrza, która z
północy przeszła przez środkowe sta
ny, zabierając 24 otlary, doszła do
New Yorku 1 tu równiez dnia się wo
znaki,

Powitanie Nowego Roku

Sokół galazdo 7 w New Yorku, do
rocznym zwyczajem, witać będzie
Nowy rok, 31 grudala, w Domu Na:
rodowym, 19 St. Marks PL w New
Yorku, gdzie w gronie przyjaciół 1
sympatyków, przy doborowej orkie-
strzo 1 szeregu, miżych urozmaiceń,
z czego gnłazdo 7 jest znane w
lon odbędzie aig bil Sylwestrowy,
o poparcie którego przyjaciół 1 sym
patyków prosi

Komitet. .
 

W obliczu nędzy

"Frieda Cohen po śmierci ojca clgt-
ko pracowała na utrzymanie chorej
matki, Jej skromny zarobek ledwie
wystarczał na wyżywienie abu ko
Diet, Kilka dnie temu Frieda czując

się osłabioną, udała się do doktora,
który orzeki, to fest w najwyższym
stopniu „przepracowanę 1 że tylko
długi wypoczynek w sanatorjum mo
żo ją ocolie".

Nie widząc ratunku, a" nie chcąc
patrzeć na nędzę swej matki, Frieda
rzuciła się z trzeciego piętra na
bruk, ponosząc śmierć na miejscu,
 

Dziewczynazynatragarzem

Panna Matyldd Brandley Jost sting
18Jetnig. drfewczyng. Policję aresi/
towala ją w ubraniu tragarza onegdaj
wieczorem, kedy zaglądała do jed.
nej z restauracji. Po spędzeniu noży
w przytułku dla dziewczyn, sędzia
Benard udzielił jej nagany za nie
właściwo zachowanie się. -Matylda
tłumaczyła się, żo jest samotną i
chciała zrobić coś ułezwyklego./

 

Mieszkaniec New Yorku ginie

w Chippewa
 

John T. Dunne, członek Knight ot
Columbus, zamieszkały w New Yor-
ku, pn. 125 przy Riverside Drive, of
ciec 10 dzieci, zgłngł w wypadku pod
Chippewa Falls, Wis. Wagon, któ
rym jechał, wykoleit sip 1 wpadt 'do
rzeki Chippewa. Ostem osdb zginglo,
7 zostało ranionych.

 lub
mieszkańcom starych, źle opatrzo-
nych domów

Zmarli: DlnIeI Green let 48, bez
domny; Godfrey Lostcher, lat 50 ra-
młoszkały po. 527 W. przy 44 ullcy.
Nieznany murzyn, lat 38 został odwie
złony do szpitala Beckman nawpół
zmarznięty,

 

HARTFORD, CONN.

KORESPONDENCTA)
 

Zmarł tu jedem z najstar-
szych członków Polskiej Robo-
tniczej Kasy Chorych 6. p. So-
kołowski, $. p. Sokołowski u-
rodził się w r. 1867 w Dobro-
dziu w Wielkopolsce; do P. R.
K. Ch. wstąpił 17 kwietnia, 1912
roku, zmarł po siedmiu tygo-
dnlach choroby zostawiając
żonę 1 syna. Zmarły był czło-
wiekiem postępowym, znany ze
swejdziałalności w P. R. K. Ch.

Cześć jego pamięci!
 

THREE RIVERS, Mass.,

w mednelę. dnia 7go grudnia,

o gódz. 2ej popołudniu odbyło się

posiedzenie Tow. Św. Stanisława,

które zagaił prezes Jan Stacho-

wicz. Po odczytaniu listy człon-

ków i prulokułu z ostatniego po-

siedzenia, na (wniosek członka F.

Wójlomcla.» nastąpiło wypłaca»

nie benefitu chorym członkom za
miesiąc listopad.

Następnie zabrał głos obywatel

1 długoletni kasjer Michał Bojko,
proponując, aby dzieciom pol-

skim wymygnować z kasy kilka-

dziesiąt dolarów na gwiazdkę, co

też ogół jednogłośnie przyjął.

Na rok 1925 prezesem został wy

brany ponownie Jan Stachowicz,
wiceprezesem Andrzej Bawoł, dru

gi wicę-prezes ›Gabrjel Skowro-

nek, sekretarz prot. Michał Olear-

czyk sekr. podatkowy Franciszek
"Wójtowicz, sekr. finansowy Wła-
dysław Wawrzonek, kasjer Mi-
chał Bojko, Opiekunowie kasy:
Wojciech Frydryk i Stanisław
Pawłowski; marszałkowie: Józef
Tarka i Jan Bernat! chorąży J6-
zef Lenard i Jan Fijał; oddźwier-
ny Wojciech Wójtowicz; gospo-
darzem sali 1 dornów Tow. Fran-
ciszek Kaczmarczyk; bibliotekarz

Pamiętajcie o Funduszu im.

Józefa Piłsudskiego!
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(Ciąg dalszy).
- Gizelo! - mówił młody człowiek, idąc za

nią. - Gizelo! Oh! posłuchaj jedno słowo, po-
swól mi kochać ciebie, pozwól mieć nadzieję, to
kiedyś oddasz ml rączkę twoją. Ja cię tak bardzo
- tak bardzo kocham!

Młoda dziewczyna uśmiechnęła się boleśnie
{ głosem stłumionym wyrzekła:

- Pan mnie nie kocha, to kłamstwo; pan
kocha Inną! A ja znam to inng: widziałam ją obok
pana, na schodach kościoła św. Genowefy... Ko-
cha pan damę z wielkiego świata... Dlaczego pan
mnie zwodzi, dlaczego te słowa kłamliwe? czy
zawsze będzie na naszej drodze przeklęte nazwi-
sko Mornas, które przyniosło mam w przeszło-
6ci wstyd 1 nieszczęście! Żegnam pana!

Tym razem Daniel nie mógł już jej zatrzy-
mać; odeszła bezpowrotnie.

Dziewczę strasznie cierpiało.
Wszystko dokoła niej zapadało, kruszyło się.

Zatrzymała się nagle, podniosła rękę do piersi,
teby powstrzymać biele serce.

Kochała go.
Byłaby go przywołała, opowiedziała całą bo-

Jeść duszy udręczonej.
Lecz on, zrozpaczony - odszedł.
Część nocy błądził po pustych ulicach, opła-

kując miłość straconą, starając się przypomnieć
wszystkie słowa, wymówlone przy tem ostatniem
1 bolesnem spotkaniu.

Czy to możebne, ażeby jego nazwisko było
fatalne dla rodziny Gizeli?

Napróżno szukał w pamięci - żaden fakt
z przeszłościnie rozjaśnił mu tajemnicy.

Gizela powróciła smutna do skromnego po-
mieszkania; babka i Micha] dawno już Wawa
na nią z obiadem.

Dzielna dziewczyna miała serce rozdarte:

Jecz wobec tych dwuch istot ukochanych potra-

fila pokryć, co czuje 1 sprowadzić blady uśmiech

na usta.

Głosem, trochę smutnym, opowiedziała za-

jęcia dnia całego - a potem z głową pochyloną

opowiedziała babce, że straciła jedną lekcję.

- Jedna lekcja mniej - mruknęła pant

Randal - to trochę więcej nędzy tutaj; wszyst-

ko jedno, 1 to się zniesie...

A Glzela myślała.

- Wyrzeknie się kawy, którą tak lubia; nie

będzie ogrzewać pokoju w zimę, zapal! ogleń

4 dopiero na swój powrót.

M Biedna kochana Gizela wcześnie usunęła się

do swojego pokoju, Micha! poszedł za nią.

- Gizelo - rzekł - ty masz dla nas ta-

Jemnicę; tajemnicę, której nie powiesz babce, lecz

mnie, twojemu staremu przyjacielowi.

Młoda dziewczyna stała nieruchoma przy

kominku.

- Ty masz tajemnicę, która cię zabija -

mówił Michal, zaniepokojony fej uporem.

- Jestem wyczerpana - mruknęła nako-

nieo Gizela - wszystko mnie nuży.

- Oh! mówisz o lekcji straconej? - nie

marwt się, damy sobie radę. Od futra trochę prę-

_ dzej będę biegał za swolmi interesami 1 brak się

zapełni. Moja Gizelo, pod tym względem, bądź

spokojna. Pan! Randal nie będzie cierpiała zimna;

rozpalę ogień przed wyjściem - co więcej, nie

pozwolę, ażeby męczyła się nad sity 1 odniosę

robotę, jaką wyszukała sobie wczoraj. Przez ty-

dzień może zarobić trzydzieści sześć su; toż to

nie warto! A oczy jej tak już prażą znużone! Nie

widziałaś nic, Gizelo? Oh! onaby nigdy z tem

się nie wydała... Serce się kraje, patrzeć na ko-

, bietę w tym wieku, zmuszonę pracować na życie.

Gizela płakała cicho.

- Widzisz, że mówię wszystko, co mam na

sercu, Powinnaś mnie naśladować i także swoje

Berce otworzyć przedemną. Ja, starzec, wyéwl-

czony w szkole nieszczęścia, mogę cię nauczyć,

Jak strzedz się przed zasadzkam! świata, Nie je-

steś już tą Gizelą, co dawniej; od kilku dnt jesteś

zmieniona, smutna, nie śmiejesz się, jak dawniej,

nie zajmuje cię fortepjan, niepokój wnosisz do
~ A domu. Babka 1 ja drżymy ustawicznie 1 obawią-

>

 

my się dla cieble nieszczęścia,

-- Nieszczęście już przyszło, Michalu.

Starzec zadrżał.

- Oh! uspokój się, honor cały - rzekła GI

zela żywo -- nieszczęście mnie tylko spotkało 1

sama zniosę wszystkie jego następstwa.

- O! Bote mój!

- Historja bardzo prosta: Kocham kogoś,

kogo nie powinnam kochać.

- Wytłómacz się?

- Czy wolno mi kochać syna Momma, te-
go człowieka, który, pomimo błagań mojego oj-
ca, ogłosi go bankrutem 1 wszystkich nas zruj-
nował? Czy mogę kochać syna człowieka, który
jest przyczyną, że tu, obok mnie. kobieta stara,
uwielbiana, zabija się szyciem, żeby zarabiać na
życie? Powiedz, Michal, czy mogę go kochać?
Ob! nie o mnie chodzi, młoda jestem, mogę pra-
cować! A dziś wszystko ml obojętne. Nie żałuję
lat upływających: przyszłość nie budzi we mnie
nadziel. Najsłodsza moja nadzieja dawno się roz-
wiała: nie ujrzę nigdy Fernandy, nie ujrzę ojca!
- Kto wie? Nie masz jeszcze dwudziestu

lat i traelsz nadzieję? - rzekł Michal. - A fed-
nak pobożna jesteś 1 nie powinnabyś wątpić gw
Opatrzność, która ciągle czuwa nad tobą. Ja u-
fam w przysałość i czuję, że chowa dia ciebie,

-młodego czlowieka którego kochm. mote on
Idznecko moje. ukochanej radość 1 szczęście? Co do .

  

jest godny ciebie. Wierz mi, Glzelo, dzieci nie

odpowiadają za wlny rodzików.

- Ah! - rzekła Gizela rozjaśniona - jaką

pociechę twoje słowa ml przynoszą, dobry mój

wierny przyjacielu.
XI.

Szlachectwo obowiązuje.

Jak to widzieliśmy w poprzedzającym roz-

dziale, Jerzy postanowił zobaczyć się z Natalky

i w tym celu wyjechał z Paryża.
Przybył do Kirchompre rano.

Wogezy, blisko od miesiąca Pokrm śnie-

giem, wyglądały, jak masy olbrzymie, owinięte

w zasłonę przeczystą.
Drogi śniegiem zawlane, a na wysokości

gór, mieszkańcy, zamknięci w chatach, żyli od-

cięci od świata.
Jerzy przybył do Kirchompre, małej wioski

w Wogezach, którą już znamy.
Kiedy myślał o Natalji, mieszkającej tu od

lat tylu, serce ścisnęło mu się boleśnie.
Czy ośmiell się wejść do jej domu? Ośmiell

się zobaczyć znów piękną kobietę, która tak
wiele przez niego cierplała?

Na małej stacji Kirchompre, pol werandg z
drzewa, osłaniającą podróżnych, stał nieruchomy,
myśląc o przeszłości.

Ona jest tam, w domu, gdzie matka jego
umarła, może z przekleństwem dla syna i gdzie
nie był od dziesięciu lat, nawet nie pomodlił się
na groble tej matki!

Tam wysoko, na szczytach gór, jadły, jak
duchy groźne, drżą, pokryte szronem.

Szum potoków przerywa ciszę samotnie.
Nie śmie wejść, chce czekać nocy, obawia

się spofrzeń ciekawych, bol się by go nie poznano,
bol się wszystkiego - nawet tego śniegu. w
który jak w grób zapada.

Idzie nareszcie drogą, na której nikogo nie

napotyka.
Słyszy melancholijny dźwięk dzwonów, po-

#tarzanych przez echa górskie.

Przy kościele widzi cmentarz ponury z gro-

bami, w śniegu tonącym!.
Wchodzi.
Szuka grobu matki.
W pobliżu kaplicy, gdzie jeszcze niekiedy

msza się odprawia, spostrzega wysoki krzyż ka-
mienny, panujący nad całym cmentarzem, na

którym czyta:
„Tu spoczywa Marja hrabina de Sannols,

zmarła 25-g0 listopada 1875 roku, w wieku lat 65.
Przypadek sprowadził go do tego grobu, w

samą rocznicę śmierci matki.
Stał długo w myślach pogrążony.
Następnie, wolno, z głową spuszczoną, wszedł

do kaplicy.
W ołtarzu Chrystus na krzyżu odrzynał się

na tle clemnem.
Ukiąki 1 z głową pochyloną, motyl? się,

Szelest drzwi otwieranych i wejście kobiety
czarno ubranej nie zwróciło jego uwagi.

Czarna kobieta przeszła kołe niego 1 uklę-
kła przed ołtarzem. Jerzy nie patrzył na nią.

Nieznajoma po odmówientu pacierze podnio-
sła się 1 znów przeszła koło hrablego de San-

nols.
Zwróciła głowę w jego strong.
Dreszez wstrząsnął całą jej istotą.
Lecz dumna i wyniosła zapuściła woal ! po-

szła dalej.
On poznał ją odrazu.
To Natalja! Przyszła modlić się za hrablnę

de Sannols.
Przypadek sprowadził ich do tej kaplicy.
Wyciągnął rękę, żeby ją zatrzymać, błagań

o wysłuchanie choćby na chwilę.
Lecz Natalja udała, że go nie widzi.
Usłyszał gwałtowne zatrzaśnięcie drzwi za

tą, którą była kiedyś jego narzeczoną.
Długo 'jeszcze pozostał w kaplicy, mylony

wyrzutami sumienia.
Czy to podobna, ź6 on pogardził tą piękną,

kobietą, tak zachwycającą jeszcze w szatach ża- .
łobnych.

Wyszedł z kaplicy.
Człowiek, omiatający yoby, przypatrywał

mu się w milczeniu, w końcu zapytał:
- Czy pan szuka panny Mirkowles?
Właśnie wsładła w sanki odjechała do Kir.

chompre. To bardzo dobra | zacna pani, dodał.
- A po kim ona w żałobie? - zapytał Je-

rzy? i s
- Po hrabinie de Sannols. - Plog lat fuż jak

umarła, a panna Natalja nie zdjęła żałoby, Śmierć
tej pani ogromnie osamotniła panienkę: tak stra-
sznie desperowała, że o mało sama nie umarła.
A jednak mogła być szczęśliwą ! bogatą - gdy-
"by chciała, mogłaby zostać największą panią w
okolicy. Od niej Lylkg zależało,

- Ah!

- O tak! Stary Mornas chciał się z nią

żenić 1 zapisać fntercyzą bardzo duży majątek.

Szalat za nią - ona to prawie wychowała pana

Daniela. - Ale panna Natala nie chciała pana

Mornas - tu u nas powhdqh, była bardzo
nieszczęśliwa w mości,

Jerzy zadrżał. Nie chciał więcej słyszeć: po-
stanowił widzieć się z Nataljg, poszedł prosto do
Kirchompre. :

Od śmierci generałowej Natalja mieszkała sa-
ma ze starą sługą, przywiązaną i Jak ples wierną.

Drzwi wchodowe zastał niedomknięte, pchnął
je i wnedl do damn.

  

„w tych dniach krwawy dramat.

 

TRAGICZNE DZIEJE KSIĘCIA  EGIPSKIEGO

AHMEDA _».

 

Wobronie siostry strzelił do kró-
la Egiptu, za co został skazany
na roboty kamienne przy bu-
dowie dróg, a potem uwięziony
w angielskim domu obłąkanych

Od listopada 1899 roku przeby-
wa w zakładzie dla chorych u- 1
mysłowo w Tieehurst (hrabstwie |
Sussex w Anglii) eglpskl ksiązę|

Ahmed Salfeddin, szwagier (lz!—

siejszego króla Egiptu, Fuada. |

Przed, 25 laty rozegrał się w ,

książęcej rodzinie dramat, skut- :

kiem którego do dziś dnia cierpi

książę Ahmed.

Obecny król Egiptu Fuad, o-

żeniony był z siostrą Ahmeda,
księżniczką Sziwekiar, Małżeńst-

wo jednak nie żyło w zgodzie i

często przychodziło między żoną

a mężem do sprzeczek.

Podobno Fuad brutalnie trak-

tował sws małżonkę.

Po jednej z takich -awantur

księżniczka Sziwekiar zwróciła

się do swego brata z prośbą, by

ją wzlął w obronę.

Abmed udał się do swego szwa

gra | począł się domagać uspra-

wiedliwienia; spotkała go jednak

brutalna odpowiedź.

Podniecony do żywego tem za-

chowaniem się szwagra, wycią-

gł rewolwer 1 ranił go w szylę.

Za ten czyn skazany został

przez sądy ansielskie na dożywo-

tnie roboty przymusowe i w cha-

rakterze więźnia rozbijał kamie-

nie na budowę dróg w Exipcie.

Tak przełył lat trzy. Wczwar-

tym roku orzekła komisja lekar-
ska, iż Ahmed jest chory umy-

słowo, więc wysłano go do za-  

kładu dla obłąkanych w Tice

burst.

Matka Ahmeda, księżna Rew-

diwani protestowała wprawdzie

przeciw takiemu orzeczeniu ko-

misji lekarskiej, ale słowa jej nie
znalazły posłuchu.

Przez lat 25 pukała darmo księż

na do wszystkich możliwych oso-

bistości, aby zlitowaty sig nad je]

synem trzymanym niesprawiedli-

| wie w zakładzie dla obłąkanych.

Każdorazowy premjer angielski,

oraz lord-protektor Egiptu zarzu-

cani byli przez księżnę listaml,

lecz prośby jej pozostały bez e-

cha

W międzyczasie książę Fuad

rozwiódł się z swą żoną Sziwe-

kiar, która wyszła powtórnie za
mąż za generała tureckiego i za-

mieszkała wraz ze swą matką w

Konstantynopolu.

Nieszczęśliwa matka, po 25 la-

tach rozlaki ze swym synem nie

dała za wygranę i przy pomocy

posła tureckiego w Londynie,
przyjaciela młodości uwięzione

go jej syna, rozpoczęła na nowo

starania o wypuszczenie go z do-

mu dla obłąkanych.

W tym celu osobiście zjawiła

się w Londynie.
~ Ledwie jednak poseł turecki za

interweniował u rządu angielskie

go, przedstawiciel króla Fuada

wniósł katesoryczny protest prze

ciw oswobodzeniu księcia ze szpi-

tala warjatów, motywując swe

wystąpienie intryga jego matki,

która nietylko pragnie zawład›

ngć majątkiem chorego syna, lecz

dąży do celów politycznych, mo-

gacych szkodzić pokojowi w E-

gipcie.
 

DRAMAT MAŁŻENSKI W. MEDJOLANE

 

WMedjolanie, w rodzinie zna-

nego przemysłowca, rozegrał się

Na jesieni roku, zeszłego, pani

Colombo, żona właściciela wiel-

kiej fabryki jedwabiu, udała się

wraz z córką swoją, dwudzie-

stoletnią Erminją, na kurację

do Spotorno. .Miggzkajac w

pierwszorzędnym hotelu, młoda

i bogata jedynaczka, stale była

otoczona rojem młodzieży. Ka-

źdy jednak z wybranych przez

rodziców konkurentów; nie zdo-

łał zdobyć serca Erminji - od-

dała je ona niejakiemu Maris

Rossi, rodem ze Spezji, byłemu

oficerowi, który pełnił w hote-

lu obowiązki tłumacza. Przy-

stojny i elegancki młodzian, zdo-

Jał rozkochać w sobie do szaleń-

stwa młodą dziewczynę. Rodzi.

ce zmartwieni niestosownym

wyborem córki - starali się

wszelkiemi siłami zwalczyć jej

uczucie. Nie pomogły perswa-

zje, błagania, a nawet groźby.

Pewnego pięknego poranku obo-

je młodzi zniknęli ze Spotorno,

udając się do Medjolanu.

Zrozpaczeni rodzice, posple-

szyli czemprędzej za córką, gdy

jednak udało się im odszukać

młodą parę, było już zapóźno -

musiano więc ustalić dzień ślu-

bu. Nie mogąc i nie chcąc już

opierać się dłużej, rodzice dali

młodej parze dwa pokoje we

własnem mieszkaniu, jednocześ-

nie p. Colombo ofiarował zięcio-

wi miejsce u siebie w fabryce.

Niestety, współżycie okazało się

niemożliwe. _Młody małżonek

już po kilku miesiącach okazał

ASPIRYNA

 

Dopóki nie zobaczysz nazwy
"Bayer" na paczce lub na tabletce

nie otrzymujesz prawdziwego
Bayer wyrobu, przepisywanego
przez lekarzy przez przeszło dwa-

dzieścia trzy lata i uznanego przez
miljony, jąko doskonały na:

Zastębienie -" Ból głowy
Ból zębów Lumbago

Ból Uszu Reumaty:

Neuralgję Bóle wewnętrzne

Przyjmujele tylko "Bayer'a Ta-

bletki Aspiryny", Każda cała pa-
czka zawiera właściwe

ki. Wygodne pudełko z 12 tablet

kami kosztuje kilka centów. Ap.

lekarze również sprzedają flako-

niki s 24 | 100 tabletkami, Aspi-

ryna jest marką ochronną wyro.

 

bow Bayera Manorceticacidestet)

   

swój prawdziwy charakter -

dokuczał żonie, a w fabryce dzię-

ki jego arbitralności dochodziło

między nim a p. Colombo do

awantur. Ojciec młodej kobie-

ty, przez miłość dla swej córki,

starał się łagodzić wszystkie te

seysje, ale nic nie mógł wskó-

rac.

Po kilku miesiącach pożycia,

młodzi rozstali dę, pomimo, że

pani Rossi miała zostać matką.

Kilka dni temu maleństwo przy-

szło na świat - niestety dziec-

ko urodziło się niewidome.

Słynny doktór Oggioni skon-

statowuł, iż grzechy ojca odbi-

ły się na córeczce a i u matki

ukazały się ślady fatalnej cho-

roby, zaszczepionej jej przez

męża. Rozpacz chorej i rodzi-

ców była bezgraniczna, zażądali

oni kategorycznie natychmia-

stówego rozwodu,

Rossi zgodził się, zażądał jed-

nak, by przedtem mógł zobaczyć

żonę swoją I dziecko. Po dłu-

gich debatach, pozwolońo mu

wejść do pokoju chorej. Ujrza-

"wszy żonę, Rossi poczuł powra-

cajacg dawną miłość ku niej,

ukląkł przy łóżku i błagał, aby

mu wybaczyła 1 pozwoliła roz-

począć wspólne nowe życie, Nim

chora zdołała wymówił jedno

słowo, rozległ się strzał, który

położył ją trupem.

Rodzice, zrozpaczeni rzucili

się na zakrwawione ciało córki,

w tem rozległ się drugi strzał i

zabójca śmiertelnie ranny padł

na ziemię. _Przewieziony .do

szpitala Rossi zeznał przed 280-

nem, że na rozwód nigdy by się

nie zgodził, gdyż nie mógłby żyć

bez swej żony. "Widząc, że mu

jej z powmtem nie oddadzą, wo-
lał zabić ją i siebie.
Dramat ten wywołał w Me-

djolanie wstrząsające wrażenie.

FRANCJA ZAPŁACI SWE

DŁUGI WOJENNE

Musi otrzymać pewien czas

oki

WASHNGTON, 24 grudnia.-
Ambasądor francuski do Stanów
Ztednoczonych Jusserand, przed
swo'm powrotem do Europy, w :
wywiadzie z przedstawicielami !
prasy oświadczył, iż Francja pra- 1
gn'ezapłacić swoje dłua" wojen |
ne. pod warunkiem jednak. że
otrzyma dłuższą zwłokę w wy.;
pincie. norwalaiare! ie! na zreor- |
nmznwnmeswern +vela gospo-

dorerewo 1 f zrmino-
wanero na nkmek zhwt durieco
trwania wolny wszerhów'atowe!,
która kosztowała Francję wiecej,
jak którekolwiek inne państwo.
Ambasador Jusserand wyraził na
dzieję, że dla tych powodów Fran
cja powinna uzyskać dogodniej-
sze warunki spłaty długów: Fran-
cia zawsze wypełniała swoje zo-
bowiązania i płaciła swoje długi.
Płaciła Franca w 1871 roku dłu-
giswoim wrogom, zapłaci i obec-
nie amm zaciągnięteuswych

STRONICA 3

„Będziecie dumni posiada-

' jąc tę Victrolę:

Pośród gramofonów, Victrola No. 400, jest
arystokratą. Bogata ręczna rzeźbia, złota ozdoba,
1 Vietor'a wykończenie, nadaje znamienitości te-
mu artystycznemu modelowi Vietrola. Wierzch
jest przedzielony, z szufladą na akcesorja, poni.
żej lewej połowy. Ten' instrument Victrola, moze
być nabyty, specjalnie deseniowany dla instala-
cji kompletu radio,

VICTOR REKORDY Z KTÓRYCH BĘDZIECIE
ADOWOLENI

Setka Polka

77695] Byt

77332

77584im” Oczki -

73426) 9)taMaryś

Vietor'a,

Igły

chronnych Victora,

77155{Mm¢nie Roskoszy -

Kołysanka Chrystusa w stajence
77769 Chrystus na świat pnygzełił

Orkiestra Witkowskiego
Ludwisia - Polka

68574ł510dk1e Róże -

POLECANY RÓWNIEŻ
Niemowa Mużyk Tad. Wroński 10 cali

Nowiny Codzienne
7/7695 Randka Zakochanych

anka Polka
77549 {MarjaWale

Marsz Wolna Pols
772124 Oberek od Komina

Orkiestra Witkwsluego
Weselny Marsz
Na Rozgrzywkę - Mazurka °

Jan Wanat Trio

Raz się Żyje - linami

77667 Walentyw Teal—ne

] Ignacy Ulatowski

Iris i Stefan Bandrowski
Foproście któregokolwiek dostawcy wyrobów

a pokaże on Wam pierwsze wydanie no-
wej 15519731 „Music Arts Library of Victor Re-
cords" - album zawiera Schuberta „Nieskończo-
na Symfonja" i Schumana „Concerto",

Powinniście spróbować Victor Tongs-tone
- nie trzeba ich zmieniać z każdym rekor.
Poproście o nie Waszego dostawcy!

Jest tylko jedna Victrol
ctor Company. - Ewa;-(: *
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JÓZEF KRYGIER
3132 Richmond Street,

  
Orklestry 1 Kamala,

wysyłam za 106. - Adron:

Philadelhpia, Pa.
  

Bandyci grasują w Newarku

 Doroczny objaw przedświątecz-
nych napadów bandyckich, na-
brał nagłego impktu w ostatnich
kilku dniach, jak twierdzi policja
newgrska. Zdobycz bandytów
przedstawia się w fysiącach do-

: larów.
W jednym wypadku bandyci

skradli 6 tysięcy dolarów w go-
tówce. W drugim, zabrali oni ty-
sige dolarów gotówki. Pozatem/
bandyc: nie kontentowali sip tyl-
ko pieniędzmi. W samym towa-

i r

 

» kupcy miejscowi: poszkodo- |*

Y

wani są na kilkanaście tysięcy
dolarów.
John B. Kerwin, zarządcą Pa-

radise Dance Hall przy Broad ul.
don'ósł policji, że wczorajszej no-
cy bandyci otworzyli kasę ognio-
trwałą i zabrali dwa tysiące dol.
Ze sklepu obuwia Thom Mc-

An, pn. 206 Market ul., dwaj ban-
dyci skradli 126 dolaréw w go-
tówce i kilka par trzew ków. -
Sklep ten został obrabowany po-
raz drugi w przeciągu trzech mie-
sięcy.

 

Pamietajcie o Funduszu m.
Bren
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Y SPRAWIE EMICRACJ

„Polonia" paryska omawia kwestję o-
pieki rządu polskiego nad emigracją.

„Od dłuższego już czasu - czytamy
w tym piśmie, - pokazują się w prasie pol-
skiej w kraju artykuły, omawiające żywo
sprawynaszej emigracji. Różnych odcieni
politycznych głosyścierają się ze sobą, zwal
czają wzajem, ale poza pustą i czczą gada-
niną, żadnych narazie nie widzimy owo-
cow pracy.

Zapewne należy najpierw pomyśleć,
głęboko się zastanowić, zanim się coś roz-
pocznie. Ale czas by już było zacząć. Ty-
siące robotników przyjeżdza do Francji,
do Belgji w pogoni za, nieraz suchym, a za-
wsze bardzo ciężko zapracowanym kawał.
kiem chleba.

* Wzupełnie różnych warunkach pracy,
przy nieznajomości stosunków, przy bra-
ku języka, ludzie ci po większej części są
wyżyskiwani przez pracodawców, źle płat-

 

  

  

    

 

 

ni i traktowani gorzej, niż to sobie nawet
wyobrazić można. Opieka konsulatówjest
bardziej teoretyczną, niż praktyczną. Al.
bo wogóle opieki takiej niema, Zdani na
łaskę, losu ludzie ci cierpią nieraz nędzę,
albo wpadają w ręce wrogów naszej Ojozy-

  
którzy chętnie i z radością wyławiają
ą tak: wykolejoną jednostkę, tworząc

z niej wyborny materjał agitacyjny.
A przecież wyjeżdza taka masa ogrom-

na ludzi nieraz z rodzinamii dziećmi, Or-
ganizacje wychodźcze i związki w wielu

, wypadkach, ciężko walcząc z groszem, nie
są wstanie dopomóc, a pomoc taka jest nie-
raz konieczną i niezmiernie ważną. Wy-
jeżdzając z Polski, wychodźca czuć powi-
nien, że nie zrywa nici, wiążącej go z kra-
jem, te przeciwnie, dałeka Ojczyzna dba o
niego, myśli p nim, starając się mu dopo-
móc w potrzebie, aby nie utracić w nim
dobrego obywatela - Polaka.

Z naszej strony Jeżeć będzie troska 0

nasze organizacje i o swoje poczucie na-

rodowe, ale pomoc macierzystego kraju,

powinna dodać sił materjalnych i moral:

nych do pracy dla dobra szerokich mas ro-

botniczych, a tym samym i dla Państwa.

Polskiego. To cośmy wyżej powiedzieli,

wskazuje jakimi drogami powinna kroczyć

nasza polityka emigracyjna.
Otóż w Warszawie coraz częściej odzy

wają się głosy stwierdzające konieczność

takiej właśnie polityki. "Ażeby ta polity

ka była skuteczna, Rząd musi opracować

Bardzo szczegółowy plan i odpowiednio do

niego zreorganizować Państwowy Urząd

Emigracyjny, który by ten plan wykony-

wal. Sejm powinien baczną zwrócić uw:

gę, na ustawodawstwo emigracyjne i kon-

trolować odpowiednie czynniki rządowe, a

społeczeństwo w tej pracy musi robić wsz

stko, abyze sferami oficjalnemi współdzia:

łać.

 

 

    

Zorganizowanie wielkiego „łowarzyst-

wa dla spraw emigracyjnych, staje się ko-

niecznością. Towarzystwo takie zajęłoby

się pracą oświatową wśród wychodźtwa i

zbierałoby materjaly, potrzebne dla opra-

cowania naukowego i publicystycznego le-

go zagadnienia, a wreszcie z ęłobysię pro-

pagandą w kraju, któraby uświadomiła spo

łeczeństwo o znaczeniu emigracji i potrze-

bie zajmńwania się nią tak moralnie, jak

i materjalnie. Kraj cały pokryłby się sie-

cią kół takiej organizacji. Tego, czego nie

może dokonać rząd, zrobiłaby akcja spo-

eczna. \

  

P \
7 i dzialanle tych trzech,

) -_Uzgodnieniedziałankętyetrzech,

łecznego dopiero może dać zamierzone re-
zultaty".

„Polonia" bierże pod uwagę tylko e-

migrację polską we Francji. |Całkiem słu-

sznie podnosi konieczność zorgarizowania

towarzystwa dla spraw emigracyjnych, któ

re niezależnie, ale w porozumieniu z rzą:

dempolskim, czuwałoby nad sprawami wy

chodźtwa.
Zagadnienie to jest aktualnem i dla

naszego tutaj wychodźtwa w Ameryce. -

Pisaliśmyo tem nieraz, zaznaczając, że był.

by najwyższy czas na porządne zajęcie się

rządu, względnie jego organów wykonaw-

czych, sprawami emigracji amerykańskiej

Ale właśnie wtedy, gdy należałoby prowa:

dzić robotę na wielką skalę, czy to w pań:

stwach europejskich, czy Ameryce, robota

ta sprowadza się faktycznie do zera.

Na kilkaset tysięcy Polaków we Fran

cji, jest jeden urzędnik emigracyjny w am-

basadzie Rzeczypospolitej. "To samo dzie-

je się w Niemczech. Gorzej w innych kra-

jach Europy.

-

W Stanach Zjednoczqnych

i Kanadzie urzędyemigracyjne obecnie pra

wie nie istnie Oszczędności rządu Grab-

skiego, obeinające budzet ‘poscklwuj kon-

sulatow, fatalnie odbijają się na usitowa-

niach placówek polskich w kierunku !le

bezpośredniej pomocy emigrantom, ”k

również (a co jest ważniejsze) uniemoż-

liwiają zupełnie udział konsulatów w wyl:

ce z amerykanizacją. Może oszczędności

są potrzebne, na to się zgodzimy. [319 5ą-

dzimy, że wypadałoby, ażeby spcqnłlęu od

„redukowania"lic li się z pewnymi fakta-

mi,

|

Emigracja, bierzemy ja wogplc, musi

mieć należytą opiekę rządupolskiego. le-

żeli opieki tej wychodźtwo nie bcfhwf u

ło, jeżeli ona dla niego mmslamc niedo-

ścignionemmarzeniem, wówczas za OSZCZĘ:

dności w sprawach emig racyjnych, Polska

bardzo drogo zaplach |__|__ .} _.,

Mamy prawo to pisać i mówić, pic-

rając się na sytuacji wśród naszego tutaj

wychodźtwa.
wb.

__

AMERYKANSKA FEDERACJA PRACY

Konserwatywna prasa amerykańska snuje

rozmaite przypuszczenia 0 przyszłości A. F. T.

Śmierć prezesa organizacji Samuela Gompersa.

wywołuje ród sfer kapitalistycznych całkiem

naturalny niepokój.

-

CO będzie, co nastąpi po

czterdziestu trzech latach rządów jednolitych i

określonych konserwatyzmu, które dominowały

nad amerykańskim ruchem robotniczym, kiero-

wane żelazną ręką Gompersa?
Na razie wszystko zdaje się być w porządku.

Następca zmarłego prezesa, Green, jest również

konserwatystą. Lecz co będzie później? W sze-

re'gach A. F. P. oddawna walczą ze sobą różne

prądy. Są radykalne, 53 mniej radykalne, są na-

wet bardzo radykalne, Związki górnicze i kole-

Jowe nie są konserwatywne, wśród nich nurtują

tendencje upaństwowieńta kopalń i kolel. Sq In-

ne organizacje, które nie wystawiając żądań u-

państwowienia, chcą wytworzenia z organizacy)

robotniczych potężnej machiny politycznej.

A właśnie tego ostatniego głównie nie chce

  

  

  

 

    

 

  

 

  

   

kapitał i reakcja. Robotnik zorganizowany po- |

Ntycznie, będzie rzeczywistą potęgą, & czyż ta-

kiej potęgi może pragnąć reakcja.
Na przyszłym zjeździe Amerykańskie) Fede-

racji Pracy, mogą nastąpić poważne zmiany, Nio
będzie Gompersa, który jako wytrawny mistrz,
"potrafił do ostatniej chwill zwalczać nowe prądy
I nowe ideję. Opozycja wybuchnie z wielką siłą

i kto wie co ona przyniesie.
Gompers w ostatnich latach już musiał ule-

gać. Przeciw rewolucji w szeregach organizacji,

nie mógł skutecznie postawić starych i niezmien=

nych programów, które z robotnika czyniłyalbo

kandydata na kapitalistę, albo dobrze karmione-

go niewolnika.
Niepokój pism konserwatywnych jest uza-

sadniony. Robotnik amerykański zaczyna myśleć
o samńodzielności, a to dla kapitału przedstawia

się jak;.klęska.
» U

ANGLIA 1 LOTNICTWO

Konserwatywny rząd Wielkiej Brytanii jest
postępowym, gdy chodzi o bezpieczeństwo 1 ca-

łość imperjum.
Wybitny ekspert awjatyki i poseł Izby Gmin

Burney oświadcza, że wniedalekim czasie do naj-
dalszej kolonii angielskiej wystarczy dwadzieścia
cztery godziny drogi. Naturalnie nie okrętem 1 nie
koleją, ale acroplanem.

Anglicy wiedzą, że flota dzisiaj, jako połą-
czenie nie wystarcza. _Buduje więc olbrzymią
flotę powietrzną.

Inne państwa jedzcze nie przebudziły się. Po-
między tymi znajduje się i Polska.

e «

Jest znamiennym i ciekawym faktem, łe
przeciw klerowi katolickiemu wystąpiły naj-
ostrzej kraje, które są całkowicie katolickie. Nie-
dawno powstał zatarg rządu meksykańskiego z
papieżem, a obecnie to samo prawie stało się
w Argentynie. -

Walka toczy się nie o kwestje religijne, a

polityczne.
U \» «

W Washingtonle ukończone są przygotowa-
nia do iauguracji prezydenta Coolidge'a, która
odbędzie się 4 marca. Uroczystość na życzenie

  
ydenta będzie jęknajranjej. .ostentacyjna /i
  

Warszawski „Kurjer Polski"
przynosi listę zmian na polskich
placówkach dyplomatycznych:

„Poseł polski w Wiedniu,
hr. Lasocki, przeniesiony na
takież stanowisko do Pragi;
poseł w Hadze, p.'Wierusz -
Kowalski - do Wiednia; b.
dyrektor departamentu poli-
tycznego M. S. Z., p. Koźmiń-
ski mianowany posłem w Ha-
dze; b. poseł w Stockholmie,
hr. Michałowski, mianowany
postem w Budapeszcie; b dy-
rektor departamentu polity-
cznego w M. S. Z., prof. Kę-
trzyński, posłem w Moskwie,
wreszcie radca legacyjny w
Wiedniu hr. Romer, miano-
wany posłem w Sofji.

Posłowie polscy, w Paryżu,
p. Chłapowski i przy Watyka
nie, p. Władysław Skrz
podniesieni zostali do rangi
ambasadoró

   

  

' Stary związkowiec i współ.
wydawca „Wiadomości Codzien-
nych" w Cleveland ob. P. Kur-
dziel twierdzi, że sprawę zwola-
nia kongresu na wychodźtwie
powinien ująć w ręce Związek
Narodowy. Między innymi ob.
Kurdziel pisze:

„Spostrzegł się jednak Zwią-
zek Narodowy Polski, że wy-
prowadzono go w pole i na
Sejmie XXIII w Toledo-zer-
wał z Wydziałem, Okazało się
wtedy, że Związek Narodowy
Polski był główną podporą
Wydziału tak pod względem
finansowym, jak i każdym in-
nym, bo po usunięciu się Zwią
zku - Wydział stał się mar-

  ednak, którzy się przy-
zwyczaiłi podczas dobrych
czasów w Wydziale stroić się
w cudze piórka, ci którzy o-
darli Związek Narodowy Pol.

Polski, chcą znowu za wazel«
ką cenę niedopuścić by Zwią-
zek Narodowy Polski stanął
na czele Wychodźtwa.
_/ Dlatego to zwołują oni
właśnie „tak zw. „Kongres
Wychodztwa", aby tam zno-
wu coś stworzyć, jaką „Ra-
dę", „Zdradę" czy inny Wy-
dział, wszystko jedno co --
aby tylko podporządkować so-
bie Związek, by ta olbrzymia
Organizacja polska nie mogla
działać sama za siebie.
Bo i jakżesz to można ina-

czej rozumieć. Wszak Zwią-
zek ma wszystko gotowe do

, Z PRASY I O PRASIE
 

ski z jego zasług względem

 

skupienia całego Wychodźt-
wa. Ma Konstytucję tolerują-
cą wszystkie przekonania po-
lityczne, nie wtrąca się do re-
ligji, ma maszynę organiza-
cyjną najsprawniejszą może
w świecie, bo w każdym za-
kątku Stanów Zjed, są Gru-
py, Gminy i Okręgi Związko-
we. Ma bogate biblioteki, ma
wyższą uczelnię, ma ogólnego
majątku około 12 miljonów
dolarów - słowem ma wszy-
stko, co mu potrzeba i dba o
swych członków. Więc pocóż
tworzyć nowe jakieś ciała,
poco mydlić ludowi oczy jakie
miś uchwałami „kongresu wy
«chodźtwa!

Ostatni Sejm przeprowa-
dził uchwały takie, że i tuzin
kongresów zwotywanych przez
panów  wydziałowców _lep-
szych wymyślić nie potrafi.
Wprawdzie Sejm nie zajmo-
wał się biskupami ani też
pielgrzymkami do Rzymu, ale
to należy wyłącznie do para-
fji i duchowieństwa. Sejm co
uchwalił przeprowadzi, ale
czy Wydział przeprowadzi co-
kolwiek? Czy dokonał cokol.
wiek Wydzial odczasu wystą-

pienia zeń Związku?

Uchwalił Wydział rok temu

ufundować dwu milionowy

fundusz stypendyjny - czy

zebrał choć centa na ten cel?

Niech powiedzą panowie wy

działowcy, ile, pieniędzy zło-

żyli na ten uchwalony przez

siebie fundusz stypendyjny, o

którym tak głośno trąbili. -

Gdzie są te dwa miljony?

Czekają zapewne aż ujarze

mią znowu Związkowców, a-

by Związek za nich robotę ro

bit, a oni będą laury zbierać.

Dlatego Związkowcy nie

powinni dać się ujarzmić kli-

ce klerykalno - wydziałowej,

nie powinni brać udziału w

szopce wydziałowców, jaka so

bie chcąc urządzić w Detroit,

bo każdy może jasno widzieć,

że klice tej jedynie zależy na

tem by związkowców otuma-

nić i›mącić kadź wychodźczą,

a zaś wszystkim -Związków

com powinno zależeć na tem,

by jak najrychlej skupić cale

wychodźtwo _pod sztandar

Związku Narodowego Polskie

go."
Jak już wiemy, cenzor Zwią-

zku p. Sypniewski wypowiedział

się w kwestji tej jasno i wyra-

źnie, Związek nie będzie-brał u-

działu w „Kongresie". -

 

 
 

 

koło fortu Legionów będzie musiała
być przesunięta obecnie tam przecho
dagen. linfa. kolejowa.
Odbyla się przy udziale władz miej

skich 1 zaproszonych goścj uroczy»
stość poświęcenia terenu parkowego
1 sadzenia pierwszych drzew -
T

telkę z aktem założenia parku i przy
stępiono do sadzenia › pierwszych
drzew, przewaźnie dębów.

UNIWERSYTET UKRA- ->

INSKI

Jest: organizowany

WARSZAWA, - Przybył do

Warszawy profesor Zoll, który

na zaproszenie rządu opracowu«

je plan organizacji uniwersyte-

tu ukraińskiego.

Plan ten, jak się dowiaduje-

my, jest na ukończeniu. Pro-

fesor Zoll pozostanie przez ja-

kiś czas w Warszawie, aby być

w bezpośrednim kontakcie z

rządem.

ZBRODNICZY NAPAD OBOK

TEATRU POLSKIEGO.

Warszawa. -- Będący na dyżurze
w teatrze Polskim przodownik polt.
cfl 9 kom, Kismunowski oraz poste
runkowy Kornacki zaalarmowani zo-
stali krzykami 1 gwizdkami, rozlega»
jycrmsię tuż przed teatrem.

Wybieginzy na ifleg, dowiedzieli
się, Iż opodal w domu nr. 3 przy ul.
Obośnej dokonano napadu zbrodni.
czego. Obaj udali się do wśpomnte›
nego domu i tu stwierdziii, że istot
nie napadu dokonano na

 

 

KASZEL

osłabuje system i zawsze jest
nie przyjemnym. Nie ma lep-
szego lekarstwa jak

Severa's

Cough

Balsam.

Łagodzi podrażnienie, ułatwi

odchodzenie flegmy, usunie
kaszel i zapobiega cięszym
chorobom.

Gena 26 150 centów:

Domagojeie się go w aptekach.

 

W. F. SEVERA co.
CEDAR RAPIDS, IOWA

dniczy napad podobno miał tło polk
tyczne

Jak się dowiadujemy w statniej
chwili, hipoteza ta jest pozbawiona
wszystkich podstaw, gdyż raczej na-
pad posiada wszelkie cechy porse
chunków na tle osobistem.

Kuśnieki po przewiezieniu do stpl
tala poddany został operacji 1 aczkol
wick stan jego jest ciężki, to jednak
jest nadzieja utrzymanta go przy ty.
elu. Drugiego sprawcę napadu nare
zle nie wykryto.
 

  
majstra murarskiego 27 letniego Sta
nisława Kuźnickiego, 1

Dkolktkzności napadu były nastę-
pujące: Do mieszkania ktoś zapukał.
Gdy łona  Kużnickiego -otworzyła
drzwi, weszło dwuch mężczyzn, z któ
rych jeden zapytał o Kużnickiego.-
zona odpowiedziała, że go niema w
domu, Na to zapytujący mężczyzna
głosem podniesionym odozwał si
„Jak to niema?" Słowa te dostyszał
obecny w przyległym pokoju Kuźni
cl 1 wyszedł do przybyszów. Zaled›
wie ukazał się na progu przedpokoju,
gdy nagle hukngło kilka strzałów re-

  

Nauczyciel storasy, udziela w do.
mu lekcji młodszym | starszym
osobom. System nauki staranny,
przystępny dla wszystkich, Każda
lekcja osobno, pojedyneso, - nikt
nie jest kropowany, - Również
zalntwia sprawy w pisaniu listów,
podań 1 dokumentów wszelkiego
rodzafu, - Zdolność dobrej wymo.
w7, gładkiego czytania 1 popraw.
nego pisania - to główne warunki,

E,

217 East 10th St., New York

pomiędzy First 1 Second Avenue's

  

  

  
 wolwerowych. Kuźnicki padł na zie

mię, zbroczony krwią. Sprawcy strza
tów pospiesznie z mieszkania wybie

n.
Przybyły na miejsce -przedownik

Kismanowski po zawezwaniu pogoto
wia - zajął się poszukiwaniem la-
dów po sprawcach i niespodziewanie
zajrzawszy do ogólnej domowej ubl
kacji zastał tam jednogo znich -
jak się potem okazało - niejakiego
Kaz. Dubickiego. Znaleziono przy
nim rewolwer z tkwiącym jeszcze w
lutle jednym nabojem. Aresztowano
go, poczem przekazany został do dys:
porycji policji politycznej, gdyż zbro

 

1000
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KOMPETENTNY GLOS 0 NA-

SZYM ROBOTNIKU

W klubie społeczno-politycz-

nym w Warszawie wygłosił p.

Sokal przed swą nominacją na

ministra pracy odczyt na temat

ośmiogodzinnego czasu pracy i

związanych z nim zagadnień.

Pan Sokal w sprawie tej posiada

specjalną kompetencję, gdyż ja-

ko długoletni delegat polski do

międzynarodowego biura pracy

w Genewie teoretycznie i prak-

tycznie żajmował się tą sprawą

i zawsze stawał w obronie ośmio-

godzinnego dnia pracy.

Pan Sokal stwierdza, że czas

pracy nie odgrywa większej. roli

w kosztach produkcji, szczegół»

nie w warunkach, w jakich prze-

mysł polski pracuje. Głównemi

kosztami produkcji, powodują«

cemi drożyznę naszej produkcji,

są: wysoka stopa procentowa,

brak komunikacji kolejowej po-

wodujący drogi transport koło-

wy, wysokie taryfy kolejowe,

niepomierne zyski pośredników

i t. d.

Drugie pytanie: czy ośmiogo-

dzinny czas pracy , przyczynił

się do obniżenia wydajności pra-

cy naszego robotnika? Na to

pytanie odpowiada p. Sokal: Cy-

fry i fakta nie potwierdzają te-

go przypuszczenia, natomiast

stwierdzone zostało ponad wszel-

ką wątpliwość, że robotnik nasz,

pracujący na zachodzie w wiel-

kich i nowocześnie zorganizowa-

nych zakładach pnemxsłuwych,
pracuje nierównietwydatniej niż
u nas. Jest to całkiem natural»
ne, jeżeli się zważy, że znaczną
część winy, szczególnie gdy
chodzi o robotnika wykwalifiko-
wanego, ponosi przestarzała or-
ganizacja naszych , przedsię-
biorstw, brak fachowego kiero-
wnietwa, nieracjonalny podział
pracy i t. d.
Gdyby nasi "przemysłowcy,

twierdzi p. Sokal, wprowadzili
nowoczesne metody pracy
3s uda iiiv. wd .sinhe    

-azyjnych piszą o tych rzeczach,

 
| wzkończenie parku nastąpi w.,

j w Dodawą, tego.. p

robki swe obracali na inwesty-
cje, zamiast na zakupno obcych
walut, wydajność pracy nasze-
go robotnika nie byłaby u nas
mniejsza niż na zachodzie. Ro-
botnik nasz umie, chce praco-
wać, ale w w dzisiejszych wa-
runkach produkcja samymi rę
kami, bez nowoczesnych urzą-
dzeń wykonać się nie da.

Takie poglądy wygłasza czło-
wiek, który przepędził kilka lat
na zachodzie i który obecnie ob-
jął naczelne kierownictwo spraw
z zagadnienia pracy wynikają
cych, Pan Sokal złożył też za-
pewnienie, że te swoje poglądy |
będzie też stosował w swem
urzędowaniu. Z tej racji może
umilkną głosy różnych „znaw-
ców", którzy w pismach

z taką pewnością siebie, jakby
- faktycznie coś z tej materji
rozumieli.
 

PARK TRAUGUTTA NA STO-
KACH CYTADELL

Warszawa. - Już od włosny roku
bieżącego trwają roboty przy urzy
dzeniu na stokach CytadeM rozległego
parku, który ma otrzymać nazwę par
ku Traugutta, bohaterskiego prezesa
rządu narodowego podczas powstania
1863 roku.
Park ten urządzony wódługplanów

głównego ogrodnika miejskiego pana
Leona Danielewicza, obejmować .bg
dzie przestrzeń 26 ha., a więc będzie
dwa razy większy od ogrodu Saskie
go. Dotychczas ogrodnictwo miejskie
spłantowało 1 urządziło łożyska pod
drogl na terenie, objętym ulicami Za
krocaymsky, Konwtktorską, -granicę
piscu sportowego „Polont" 1 nowo-
projektowaną ullcg Parkową. Na te-
tento tym przestrzeni 8 ha musiano
zasypać fortecznę napełnioną wo
dą na 1 1 pół metra, orazsplantować
wał wysoki na 2 1 pól motra. Roboty
ogrodnicze posunięte są fuż tak dale»
ko, że ta część parku będzie oddana do |
użytku publiczności już w czerwcu
roku przyszłego. W roku 1925 będą |
wykonane roboty na przestrzeni 10 i
ha. na terenie okalającym forty
Tragulto i Legionów. w ostateczne

  

 

  

 
|

klientów oda
dzie z świątecz› (W
nemt dla krewnych 1 zaajo
mych -od _mojego składu (8

BIZU'KI'ERJI

w damskich 1tkaratowych
zogarkach o 15 kamieniach,
w blałm albo żółtem złocie,
od 815 1 wyżej.
Męskie zegarki o 15 kamio
niach od 335.
Nie czekajcie z zakupn
ak de ostatniej moze

FR. FICEK
svemen -

330 E. 72 St.
między 1 i z Ar.
New york

ROSALIE F. JANOER
niniejszem pragnie
kę due

a mogla Fję mdwokacką pn.
49 Chambers Street

Suite 10056 „Telefon, Worth 2281
gdmie w łutncym ciagu. o r
KR anr

zamówienie

SZYJĘ

oraz sprzedaję gotowe.

Przeróbki i reperacje tako. +

wych. przyjmuje pracownia |<

kugnierska,

 

 

 

A. ROZEK

327 E. 14 St., New York City

 
 

 

POLSKA LECZNICA

Dr. Michal A. Iogolewics

POLSKI LAARZ

84 Second Avonue, New York City

SPECJALNO@

Leczenie elektrycznością 1 |.

djagnozą za pomocą

Promieni "X",
aonznyy

10 do 1 przed południem i
#40 lkxlxeclmrum

niedzielę potu
dd, oś 03% WR"

.śhw
Telefon, Orchard 1531
JóŻEF HALICKI, M. p,

Lekarz ---
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PASSAIC

Bal Dyrektorjatu Doma
179)
 
t ELIZABETH

| Ofiara ksigz'ycéxski

Całkowicie niewidomy, wsku-
tek wypicia wódki z domieszką
alkoholu drzewnego, Fred Discle,
lat 36, z pn. 245 Franklin Ave.,
walczy ze śmiercią -w szpitalu
Braci Aleksian. Lekarze szpital»
ni wątpią, czy będzie kiedy wie
dzieć na oczy, ale mają nadzieję

ocalenia mu życia. Przez ostatnie
20 godzin jest nieprzytomny.

Disele napotkany został wczo-
raj po południu w pobliżu swego
domu, zataczając się na ulicy. N
pierw policjant odstawił g na
stację policyjną, skąd odesł
został do szpitala. Policja p
puszcza, że Disele nabył wódkę
trującą w salunach -w pobliżu
swego domu, Skoro on odzyska
przytomność, policja będzie go
badać, aby się dowiedzieć, klo
mu truciznę sprzedał.

PASSAIC

Maskarada Oddziału im. Os-
sowskiego L&P "

dotycheras w. Passate,
Wielki Bal Maskowy urrgdra Oddriat
Oneowsklogo 2.5.P. w driet igo
grudnla br., we środę, o godzinie
6:30 wieczór, w sali ob. I. Macląga,
40 - 3 ullen. *
Za najoyginalniejsze maski są

przeznaczone 4 nagrody, dwie męskie
1 dwio- żeńskie.
0 fle nes fut słuchy dochodzą, na

   

  

 

 

 
maskaradę Ossowskiego przygotowu
je się mnóstwo przeróżnych mask;,
będzie lepsza maskarada tego roku,
Jak tamtego. Napewno zobaczymy tu
redaktorów pism wydziałowych, ol.
gdy nie sytych dolarów, kapłanów
rzymskich. A przyjedzie na maska
radę Hammerllng, Witos, Dmowski,
Korfanty, a Paderewski będzie grał
na planie dla swojej Heleny na pa.
sajkowskiej. maskaradzie.
Na nasz socjalistyczny bal tym ra

zem przybędą 1 kapitaliści, gdzie re-

W noe Sylwestrową w środę,
dnia 350 grudnia, b. r., każdy
będzie@imiał świetną okazję we-
soło, w gronie przyjaciół i zna-
jomych, pożegnać rok 1924 i po-
witać Rok Nowy. W dniu tym,
Dyrektorjat Domu Ludowego Pol
skiego, urządza doroczny bal. Ma
zyka będzie doskonała. Niespo-
dzianek będzie pełen program.-
No i zabawa potrwa do rana.

+

 RUDNIA._(FERTDAY,_p

 

SxorownZ

INTERESOW -POLSKICH

w NEW YORKU _|

CEMBER26),1924.

ZAWIADOMIENIA|

ZAWIADOMIENIE

  

 

Do Szanownej Poloni w New Yorku.

że jak rok rocznie, 

HURTOWNE SKŁADY
 

zem z księżni i ich gospodyniam! bę
dą naradznć w jak! sposób wysyskie
wać pracujący lud.
Ponad tym! wszystkiem! przejaw!

się Bolesław Limanowski, ofclec so-
c(alizmu polskiego, któremu oftpmy
należną cześć.
Początek maskarody o godzinie 7

wieczór do półna w nocy.
Zaprasza Oddział Szanowną publi
czność na maskarudę.
@) Konftet.

Wszyscy się ubawią do syta.
Chyba więcej nie można się spo

dziewać!
  

Kółko ›Amatorskte w Parenic,
J. wystawi dnia 26 stycznia 1925 r.
sztukę testralnę pod tytułem: „Bez
Ten święty Opisfyk" w Domu Ludo
wym Polskim, - Po przedstawieniu
zabawa taneczna.

N.

 

KALENDARZYK ZABAW

 81 grudnia, 1924 - Nos Sylwestrowa
Hl Konfetowys urządza Towwall perttiaine) tw

A Livington: ula;
4.- "pal Weree

Polskim Klubieko- Wzajemnej Pomocy
Irvington, N. I

Zarząd Polskiej Szkoły Ludowej
Im. A. Mickiewicza urządza
kę dla dzieci polskich w Passalc, dn.
26 grudnia, w piątek, w Domu Lado
wym przy ulicy Monroe.

w. Kazimierza, w
Btarieławą, po. 1
Newark,af prycenia
uniądza _T-wo
Pań Polskie, z
 Podaję do to ma cho

Inco urządzonej przez Zarząd powyż
szej Szkoły, będźie prawdziwy Santa K S l Ę GA R NIA

Claus, który przyjedzie na wielbłą- SREDNICKIEGO

dzie z Betejem.

Dla starszych wstęp 25 centów --

dzieci: bezpłatnie. - Przygotowane

są podarki, które będzie rozdawał

Santa: Claus.

Początek o godzinie 7 wieczorem.

Serdecznie zaprasza zarząd Polskiej

Szkoły Ludowej im. A. Mickiewicza

dziatwę polską jak również rodziców.

Za Zarząd Polskiej Szkoły Ludo-

wej im. A. Mickiewicza

Jan Bednarz, kierownik.

348 Grove Street _

JERSEY CITY, N. J.

Posiada Wielki -Wybór

Instrumentów Muzycznych

Nuty -1 Samouczki

Gramofony 1 Rekordy

Towar Pierwszorzędny 1

Gwarantowany.

CENY PRZYSTĘPNE.   
   

 

F. BERNARTOWJCZ:

 
 

 

POJATA==

CORKA LEZDEJKI

 
 

(Ciąg dalszy).

-- Już on ml ją wtenczas darował wolnością

- odpowiedział Habdank - kiedyją odwiózł do

domu mojego. Wtenczas, Jako wolnej, prosił 0 rg-

kę i jam ją mu przyrzeki.

- Przyrzeczenia te były tajne 1 niewiadome

komu - odezwał się Inny - a jako prawem

leupowaźnione, ustąpić muszą

niem zakonnem, na którem wzrost wiary zależy.

Dowojna ze spuszczonemi oczyma słuchał

tych sporów, Helena pomieszana nie śmiała .ode-

zwać się; król, choclaż ucleszony tym wypadkiem

- starał się jednak zachować surową postawę

1 pewnieby dał prędzej kreskę za życzeniem Hab-

danka, niż przeciwników! jego: ale słusznie w

tych początkach związku wiary Jękając się ubli-

żyć jej prawom, a nadewszystko, widząc liczny

zbiór stronników Dowojny, którzy stawali przy

"jego obronie, nie śmiał wnieść głosu; lecz królo-

wa, ujawszy się za stronę Heleny,

skupa Bodzanty, aby tę okoliczność podług praw

duchownych rozstrzygnął. Wszedł roztropny pra-

łat w ścisłe rozpoznanie rzeczy, a gdy się prze-

mal,. że Dowojna ślubów zakonnych nie złożył

HTÓCZ habitu nie ma Innej oznak! poświęcenia

swego, naprzód go na każdy przypadek zobowią-

zał do zakładu i uposażenia klasztoru, który przy-

rzekt dla pobożnej swej rzeszy wystawić; potem,

dla wypróbowania jego ducha, radził mu 1 zale-

cał, żeby pozostał przez CZAS niejaki na dworze

królewskim 1 do prac nawracania był pomocą.

"Taki rzeczy obrót postawił nadzieje Heleny

na lepszej drodze; musiała jednak różne wytrzy-

mać przymówki dworzan, nim się oswolła ze

swym stanem; udawała niedbałość 1 w samotno-

ści €ylkqlub wtowarzystwie ojca szukała pomo-

cy. Dowojna na większe jeszcze uwagi I spostrze

żenia był wystawiony; lecz nadto sieble pewny,

żeby mógł raz jeszcze wpaść w sidła znanej sobie

tylko razy obok

Heleny znajdował się, śmiałe 1 spokojne zawsze

okazywał czoło. Ale pomału życie dwa:-a_kle, oto-

czone tylu przyjemnościami, częste przyczyny

światowych rozrywek, nieznanie osłabiając w nin

ducha, wzniecać w nim zaczęły chęć powrotu do

rycerskiego rzemiosła. Widok tylu dzielnych mę-

żów na dworze, opowiadania ich spraw wojen-

nych, któremi świeżo Imiona swe naznaczyl, i

niekiedy gorzkie bezczynności przymówki, osta-

biać jego przedsięwzięcia zaczęły. Naprzód tedy

włosy zapuścił; Helena najplerwsza z radością do-

"strzegła ten znak jego ze światem przymierza;

a lubo jej nadzieję każdy dzień powiększał, umia

ła jednak dobrze obojętną udawać.

przedłużać próżne usiłowania obrony ojca Elja-

sza, kiedy go już nic ułatować nie może! Oto nie

wyszedł miesiąc jego na dworze pobytu, gdy nie-
spodzianie dnia jednego dał się widzieć w ublorze

rycerskiego człowieka, 1 pełen najsłodszych wspo-
mnfeń 1 tych ran, które Helena leczyła, 1 tej mi-
łości, której czuć dla niej nie przestał, oświad-

czył Habdankowi chęć jej zaślubienia.
Nie trzeba mówić, z jak wielką radością przy-

jął tę nowinę szczęśliwy ofelec; dontósł o tem za-
raz krółowi, który nie puszczając rzeczy w od-
włokę, kazał ogłosić bliskie narzeczonej pary

dobrze z dziwactwa niewiasty, ile

wesele,
, Tymozasem nieszczęśliwy Lezdejko, dostaw-

szy się do Kiernowa, ciężko zapadł na zdrowiu.
uż w Wilnie, po ostatnich wpadkach, dawał zna -

 

nego  osłabienta umysłu;

wszystko mu żywieje jeszcze przypominając jego
nieszczęście, powiększyło stan obłąkania, które
niekiedy ze straszliwem objawiało się wzrusze-
niem. Starania ciwuna 1 jego małżonki niewielką
mu przynosiły pomoc, Klęska religji zdała się ła-
twiej z jego umysłem oswajać, niż strata córki,
której niedolę w tysiącznych wystawiał sobie o-
brazach. Często, pozbkwiony pamięci, porywał
się, jak gdyby ją z Wilna wracającą witał; widział
Ją znowu śród bogów na górach wiecznościszczę-

śllwą 1 błogosławiong a widok ten serce jego
napełniał radością; nagle znowu ujrzał ją wleczo
ną za włosy, we krwi właspej tonącą: śród jęków.
Ubywanie widoczne sił zmniejszało wprawdzie te
obłąkania zapędy, lecz nie wróżyło szczęśliwej
kolei, owszem lękać się kazało, aby go prędkim
nie zabrało zgonem,

Doszła wiadomość tych cierpień Jaglelly 1
słuszną boleścią serce Jego- strapila; królowa
szczególniej żywym żalem przejęta, różnych uży-
wała sposobów, aby stan jego słodzić; lecz w po-
łożeniu swojem niełatwo mogła tego dokomć.
Obchodziły ją mocno jego cierpienia, pragnęła go
widzieć jak najprędzej uspokojonym; lecz nade-
wszystko pragnęła zabezpieczyć zbawienie jego
duszy, Czegoźby nie dała zato, żeby mu mogła
córkę powrócić? Ale gdy wszystkie starania w
dostaniu o niej wiadomości próżnemi okazały

się, postanowiła użyć niewinnego wybiegu, któ-
ryby kojąc starania boleści, dozwolł jej zbliżenia
się do niego. Wiedziała uż, że jest do Pojaty po-
dobną, kazała więc zrobić suknie, jakie zwykle
ta dziewica nosiła, i ubrawszy się najej sposób,
do Klernowa się udała. Choclaż ciwunowa wcześ-
nie podstępu wiadoma, ciesząc się z niego, usza-
nowaniem tylko była przejętą, nie mogła jednak
od łez się wstrzymać, widząc, jak królowa w tym
ubiorze była do jej wychowanki podobną. Nie-
szczęśliwy starzec siedział właśnie w swem krze-
śle, gdy Jadwiga, pełna trwogl 1 niespokojności,
weszła z cicha do izby.

- Kochany panie! - nagle krzyknęła sto-
jąca koło krzesła ciwunowa - Pojata!
- Pojata?-=powtórzył starzec wlodąc wzrok

niepewny - gdzie jest Pojata?
- Tu jestem, mój ojcze! - rzekła drżąca

królowa blorąc go łagodnie za rękę 1 wzrok swój
tkliwy łącząc z jego obłąkanem spojrzeniem.
- O ty moja poclecho najmilsza! - obejtnu -

jąc Jadwigę mówił słabym głosem starzec, -
Gdzieżeś tak długo o ojcu zapomniała? Patrz, do
czego nas przywiódł Jagielo! Niema już bogów
naszych! - i łzy mu twarz zlały,
- Uspokój się, mój ofcze! uspokój - mówl-

ła rozrzewnfona Jadwiga - bogowie twol żyją,
Auksa się uśmiegha, Znicz fasno a oftarzu gore.

-Nie, moja córko! - Dni szczęścia naszego
minęły, Litwa podeptala swe bogi! Litwa czołem
bije przed Krzyżem! %
- Litwa cię, mój ojcze! nie opuściła. ona

czel twe cnoty I czeka nowego z tobą połącze»
nin się.
- Nowego połączenia się! Któż ty jesteś?

- zawołał starzec wracając do stanu obłąkania.
- Ty nie jesteś Pojatą. - Posłuchaj mnie, Po-
jata była córką moją, bogowie nas! byli potężni!
Kledym zawołał zemsta! ploruny.z ich ręki pa-
dały i drżały narody: Przywiózł Jagleto Lachów
z krzyżami. Czy słyszysz, fak dzwonią i śpiewają?
bogi Litwy pokruszone! --

(Ciąg dalszy nasty; a

przed powola-

prosiła. arcybi-

Ale na cóż

 

 

    

w ;Kiernowlo

   

BACZNOSC
„BYZNESIŚCI!

Temas mer chas
zamawiać kalenderze ścienne 1 ko-
szykowa z nazwą stel firmy - oraz

piatki, ;
Pecsiwkd_Aplatecne,
Kropki, 1

¥ do kente   
Koani o

Sstuczne kwiaty lifelo 1 inne
artviut

Cany hurtowne: nal
Natychmiastowa .doi

United Polish Commercial Co.
10 Rast 7 St. --New Vork, N. V.
Po otrzymaniu sdresu -wysyiamy

agenta r próbkam

 

KW IAGIAR NIE
 

KWIATY
na wszelkie okazje

WESELA - BALE - IMIENINY
oraz wieńce pogrzebowe dostarcza

zawsze świeżo 1 gustownie
wykonane.

POLSKI SKLEP

JAN FALOWSKI
229 Avenue A, New York

K RAW GY
 

S. Gawkowski

Krawiec Męski

Staranny Krój 1 Wykonanie.
Gawarantowane Zadowolenie.

, 324 East 15th St.
pomiędzy First 1 Second Avenue's

(Naprzeciw Stuyvesant High Schoo)

 

 

Jedyny w New
Yorku Polski
Sklep Ubrań i Palt

twa:
Pierwszorzędne
Wykonanie.

MANHATTAN

BRAND

TAILORS

co.

125 E. Tth St.
NEW YORK

  

SKŁADY MUZYCZNE

"| Hendrick A

 

NA GWIAZDKĘ

Kupele swomu synkow! lub córce
nowe, dobro skrzypce u polskiego
fabrykanta, 35.00 1 wyżej.

UNION VIOLIN SHOP
F. Glbaś, właśc.

127 East Tth St.
New York, N. Y.

Pianole - Rolki - Nuty

Przybory Muzyczne.
 

 

NA ŚWIĘTA

, „Polonia
Nowojorska

  

MARUSZEWSKIEGO
335 E. 14 St., New York, N. Y.

tak 1 tegowoku Towarzystwo Bratniej
Pomocy Złączonych Polsków w N.Y.
urządza swój doroczny wielki BAL
w wieczór Sylwestrowy to fest we
środę, dniu 31 grudnia na górnej sali
Domu Narodowego.
Rok rocznie , Polonja nowojorska

bierze Iozny udział w tej. wielkiej
zabawie, wiedząc, że nigdzie tak do-
brze się nie zabawi, jak między swo-
Iml.. To też każdy się zbiera na bal

y Tow. 7 Pols:
ków. Zo dobrą muzykę ręczy

Komitet,

WEZWANIE

Do członków Związku Socjall-
stów Polskich Okręgu New York,
New Jersey.
Nadzwyczaj ważne miedryod-

działowe zebranie wszystkich
członków okręgu, odbędzie się w
niedzielę, dnia 28go grudnia, o
godz. 10ej rano w Domu Narodo-
wym, 19 St. Marks Place, New
York.
Na zebraniu tem nie powinno

braknąć ani jednego socjalisty,
należącego do naszej organizacji,
albowiem nader ważne sprawy
mamy na porządku dziennym.

kretarz.
 

YONKERS, N. Y.

Wniedzielę dnia 28go grudnia,
1924 r., o godzinie 11ej przed po-
łudniem, w kościele św. Jana, róg
Getty: Square i Hudson ul.,
Yonkers, ks. W. Trzepierczyński,
proboszcz z Brooklyna, odprawi
mszę świętą po polsku i wypo-
wie naukę na temat: „Chrystus
a dzisiejsza religja Watykańska".
Wstęp: do kościoła wolny.
Uprzejmie wszystkich zapraszą

KONIITET
 

GLEN COVE, L. I.

Odezwa

 

 Kółko Oświaty w -Glen Cove,
L. I, urządza choinkę dla dzi
wy polskiej dnia 28go grudnia,
b. r., o godzinie 5ej popołudniu.
na sali Domu Narodowego,

Dziatwa szkolna
wystąpi z różnymi popisami, śpie
wami i deklatnacjami.
Kółko Oświaty, jak też 1 dział-

wa szkolna zapraszają wszystkie
ci polskie oraz rodziców, aby

wzięli liczny udział w tej uro-
czystości.
Gwiazdor rozda prezenty i 0-

(woce.
Komu polskość jest droga, po-

winien wziąć udział, aby przeko-
nać się i podziwiać, jakie dziatwa
zrobiła postępy. Ona pewno nie
jednego rozezuli. Będzie dużo pa-
trjotyzmu, humoru też nie zabra-
knie. *
Wstęp wolny dla wszystkich.
Za Komitet Choinkowy i Kółko

Oświaty,

 

z

   

W, Burczak.

PATERSON
--- .i

Dyrekcja „Domu Polskiego w
Paterson urządza choinkę dla
dzieci w sobotę dnia 3go stycznia,
1925 r.
Początek o godzinie 7:30 wie-

czór na Polskiej Sali, 74-80 God-
win ul. W programie; Kapela
„Moniuszko" i Chór „Lutnia".

KOMITET.
 

Zawiadamiamy _akcjonarjuszy
Domu Polskiego, że roczne posie-
dzenie odbędzie się w niedzielę,
dnia 28go grudnia, b. r., o godz.
4ej popołudniu w Domu Polskim,
74-80 Godwin ul. Każdy mkcjo-
narfusz jest proszony o przybycie
na roczne zebranie. Dużo waż-
nych spraw jest do omówienia i
wybór nowych dyrektorów na r.
 

, RZEŻNICY
 

Teleton, Dry Dock 2030

P, STASIUK >

Wyrobił obie wielkie Imię na Fast
lds w sakreate rzetnlctwa, ponlewad
reyma ale reguly? /
"Świeże Mięso-Niskie Ceny"
Wyroby jego poznać można po smaku,

118 First Ave., New York
rog Seventh Street
 
 

|

 

Telefon, Dry Dock 6387 /

 N.& 8.

Niedziela | Szczotka
Polska Spólka
poleca. Szan, Polonji

wwe wyśmienite wyroby masarskie,
cnyrućvuu na. mor krajowy, żak
telbasy różnych
sony, koszanki, sarezem wieli

wypór wędlin.

47 First
NEW $"; R. Y,

A08/1

 

   

1925, oraz spr ie tegorocz-

ne.

Z bratniem pozdrowieniem,

Komitet Domu Polskiego

BRONX,N. Y. ,-

Gniazdo 85 Sokołów Polskich

urządza choinks dla dzieci pol-

skich, w Domu Narodowym, 705

Courtlandt Ave., „w niedzielę,

dnia 28-go grudnia r. b. Dziatwa

Sokola wykona ćwiczenia, tańce

narodowe oraz odśpiewa szereg

pieśni patrjotycznych 1 kolęd.

Poozem. zostaną wręczone dzie-

ciom .podarki, Komitet poczy-

ni starania, aby żadne dziecko

nie opuściło Domu Narodowego

bez otrzymania podarku. ,

Wstęp 50 centów -dla star-

szych, dzieci bezpłatnie.

Początek o godzinie 3-ej po

łudniu.

O liczne pnybygle uprasza

$ 5 Komitet.

 

  

 

Brooklyn

3

STRONICA "5 :-

i okolica -

 

Z powodu wyjazdu do Yonkers

w niedzielę, dnia 28go grudnia,

br. nabożeńs
przed południem w kościele św.

Krzyża, 161-1óta ul., w South

Brooklynie, nie będzie.

 

twa o godzinie Mej

Ks. W. Trzepierczyński.
 

ROCZNE POSIEDZENIE
 

Do członków 26go Oddziału Pol.

skiej Robotniczej Kasy Chorych

Posiedzenie roczne odbędzie się

w sobotę 27go grudnia, b. r., 0

godz. 7:30 wieczorem. Wszyscy

członkowie obowiązani przybyć

na to posiedzenie.

Za Oddział 26ty

J. Sobolewski, sekr.

Sprawozdanie finansowe

dowym przy Driggs Ave., Brook»

1

Kolekta drobna na sali. .. $30.00
23.00

 

  

 

Razem $68.71

P. S. Sprawozdanie ogólne z ob-
chodu umieszczone było w czwar

Świecie (zapewnie umieścił repor

ter), lecz było nieścisłe, sądzę u-

mieszczać poraz drugi za zbyte-

czne, zrobię jednak małą popraw-

kę: obchód otworzył nie ob. Graff

a ob. Z. Szwarc,
Komitet im. J. Piłsudskiego

składa podziękowanie Tow. Śpie-

wu „Symfonja" za wystąpienie

ze śpiewem marsza pogrzebowe

|o, oraz dziatwie Szkoły Marji

Konopnickiej, oraz wszystkim o-

bywatelom i obywatelkom za li-

czne przybycie.

Cazwiska ofiarodawców:

F. Nidzgorski 82

 

 

  

  

  

 

   
    

  

T. Baranowski 1.00

W. Hojnowski . 1.00

L Torfa ... . 1.00

Bezimienny . 1.00

B. Konieczny. . 1.00

M. Budzitowski . 1.00

A. Mikołajczyk . 5.00

W. Kuchnia ,. . 1.00

Z. Szwarc .... . 1.00

W. Gruberski

J. Gruberska

go Gminy Polskiej Złącz.

Tow. w Brooklynie

Posiedzenie zagaił prezes K. Zie

liński, powołując sekretarza do

odczytania listy delegatów. Wszy

scy obecni, .

Prezes tłumaczył powód nad-

zwyczajnego posiedzenia, t. j. u-
rządzenia choinki dla biednych

w South Brooklynie, w sobot,

27go grudnia, br.
Sprawozdanie komitetów.
Komitet Furfiuszu: obywatele:

J. Pernak, T. Koczoń,:A. Bayer,

J. Wiliński 1 K. Marjański dają

do wiadomości, że fundusze są

zbył szczupłe i nie można dać

poparcia innym, jak tylko tym,

którzy są w największej potrze-

bie i zamieszkują w South Brook»

lynie.
Komitet śledczy: obyvgntele, F.

X. Jagocki, -W. Małkowski, K.

Marjański, B, Piotrowski i M.

Włoszczyna - stan rodzin im po-

danych jest zbadany i niemal
wszyscy są w nagłej potrzebie.

"Sekr. Finansowy J. Dobosie›

wiez oznajmia, że pieniądze za

bileciki rożgrywkowe już otrzy-

mał i na preyszlent posiedzeniu

będzie mógł zdać sprawozdanie.

   

    

  

  

  

 

  

    

  

   

   

 

    

   

   

  

  

     

      

PODWÓJNY ŚWIĄTECZNY

PROGRAM
Polski Kino- Teatr „POLART"

wyświetli po raz pierwszy
w Brooklynie -

Najnowsze Filmy z Polski
2 SENSACYJNE OBRAZY

MIEOSC TAJEMNL

CZEJ TANCERKI

z POLĄ NEGRI
Dziś wszechświatowej stewy gwia
zdę filmową w roll tytotowel. -

rax w 5-

&MIERTELNEJ _WALCE

Z BOLSZEWIKAMI

» at nw. tle -krwawych -walk
whisk polskich z uzmie, sowiecka.
Aktualne ””Ecl- z pól bites

eas w B-olu' częściach.

w DOMU NARODOWYM

261. Driggs: Avenue,

Greenpoint, Brooklyg, N.T.

Wstęp: -. Dla dorosłych Sto.

dla dzieci 10 centów.

- przedstawienie bęz przerwy, -

Od 2 popołud. Do 11 wieczór.

Pianino, 1 czeo ->
orkieatrm do programu,

Huguenct 413.

D1}. N. SCHEIDLINGER
Dentysta chirurg

1 603 Third Avenue
CENT,

           

   

 

     

tek, 18 grudnia, r. b. w „Nowym,

Z Posiedzenia nadzwyczajne-

 

 

Następnie Komitet funduszu po.
daje wniosek, by wsobotę, 2780
grudnia urządzić zabawę gwiazd»
kową ze wstępem wolnym dla
wszystkich, a tem samem dać spo
sobność tym, którzyby chcieli zło
żyć datek na biednych. Wniosek
przyjęto. Na tej zabawie będzie
rozgrywka $10 w złocie, ofiaro-
wane przez Gminę.
Gwiazdka ta będzie w Domu Na.

rodowym, 724-5 Ave, o godz.
Bej wiecz. *

. Muzyka, śpiew i deklamacie
Dziatwy Związkowej z Son
Brooklyna. *
Po rozważeniu wszelkich spraw

i wybraniu subkomitetów, prezes
zamykając posiedzenie preypom«
niał, że w piątek 26 grudnia jest
przedroczneyosicdzenie. a na tem
posiedzeniu winni się stawić, 0-
prócz tych, którzy są, nowi de-
legaci z mandatami, Na posie-

jz obchodu ku czel Prezydenta G. dzeniu tem jest wybór nowego
Narutowicza, odbytego dnia 1680 zarządu.
grudnia, 1924 r. w Domu Naro- Życzę wszystkim Wesołych

Świąt Bożego Narodzenia i No-
wego Roku.
Jan W. Teter, sekr. gminy. g'

tV ed y "

Wieczorek Rozmaitości ©

w Greenpoint %

Kółko Teatralne Wolność w Greene
point postanowiło urządzić Wieczo›
rok Rozmaitości w salach No. 9 1 10,
w Domu Narodowym . przy .Driggs
Ave. Brooklyn, w sobotę dnla 24 sty
centa, 1925, ogodzinie 7 wieczorem.

Koleżanki, którym polecono tę za
bawę urządzić, przygotowały odpowie
dnt program, który jak twierdzą naje
wybredniejszomu będzie się podobać.
Koledzy też dodają bodźcn pracowe

niezkom 1 przygotowują fafrozmalte
szo niespodzianki, by mieć czem na
zabawie ducha poctószyć, a cpnpigłó-
wnlejsze, zaangażowano pierwstorzę›
dną muzykę, która ma grać do rana,
Więc spodziewać się należy, żo sale
okażą się za małe, by pomieśció go-
fct, ponlowat wstęp kosztuja - tylka >
50 centów; n więc zejdźmy się wszy:
sey 24 stycznia w Domu Narodowym.

B. ML
plami

BAL SOKOŁÓW 1 SoKOLIE -
 

Młodzież sokoła Gn. 618 przy-"
gotowuje się szczerze do zapew=
nienia sukcesu balowi, który u«
rządza w sali Domu Narodowego
pnr. 261 Driggs Ave., Greenpoint,
w sobotę, dnia 3-go stycznia, 1925
roku. Doborowa muzyka przygry=
wać będzie polskie i angielskie
tańce do białego rana.

P ogan

CHOINKA

Szkoła -Marji Konopnickiej
wspólnie z G. No. 618 Sokołów
Polskich, urządza choinkę dla
dzieci polskich w Greenpoint, w
Domu Narodowym, dnia 28 gru-
dnia. Będą odegrane dwie sztuki:
1) Noc wigilijna i 2) Choinka.
Dla starszych wstęp 35 centów.

Dzieci bezpłatnie. Przygotowane
są podarki dla nich. R
Początek o godzinic bef pop. |
Serdecznie zaprasza

Szkola M. 1 Gn. 618
Sokołów Polskich,
 

Poszukiwanie ;
 

Poszukulg Stanistawa._ GorzeJe@®
skiego i jego szwagra Jurkiewicz,
zamieszkałego w Now Yorku, w imie»
niu rodziny, która się do mnie zwzów

Adresówat do P. Majewskiej,
270-14 Ave., Newark, N) J.
  

JEDYNA POLSKA APTEKA
wszerz ,ira. możne -nabyć

PROSZKI tw.
STANISŁAWA

wshisee..
myw

 

on. nus
307 Lorimer Street, Brooklyn, N.
 

 

POLSCY LEKARZE 1,
  
Telefon, Greenpoint 5118

Dr. LOUIS 8. GRYCZ
102 'Kent Ave, Brooklyn, N. V,
pom, Manhattin.Ave, 1 Franklin St.

1 do 2 po pol, 1 od 6 do & wi
W media od 1s do 4 Yo
De.. Gryen: doplero wrécit ®
1 ani rwa -praktyk:
   

Teleton, Hugenot 0095

8. M. Lewandowski, M. D..
vrzspows:"

od 1 do 2 po pot. - ad
W niedziele ”maWazę:

--7-------<
Dr. Franciszek W. Wiński
Dwa Biura w Brooklynie

868 Leonard St.,. 116 North 9th 8t, |.
Nisko Naman Ax. |.bllike B ;,
0d 1 do 2pepo, Odldblmnvs‘.
0d 8 do § wiecadr. 0d 840 9 whhcage

Telophone, Greenpoint 2005, 745

 

Telefon, Stage 2353

HENRYK SOKAL, M. p.

388 South Third Street

, blisko Unioń ›Avente ,

*- BROOKLYN, N. ¥.

  

róg .Prospect. Aro,. - 'Brooklyn.

1 = s    

 

dopgory uszinown %
z. ajzaxwa—ouqęlqm

   

     



~ 6STRONICA

  

  

DECEMBER26), 1924 
 

 

DZIAL KOBIECY

Iledlgnje MARJA OSTROWSKA

 

 

NIA_(FRIDAY,_

LlstZCzechosłowaql
(Cląg dalszy ze stronicy 1-j) /

się' energicznie przeciwko najróżniejszymgwałtomNI 
~Z życia Kobiet 

Pahi Lederman z Los Angeles< cieszy się sławą wszechówiato-wą, choć nie jest gwiazdą fil-mową i nikogo nie zamordowa-ła. \Watomiast dama ta sześćrazy rozwiodła się z tym samym

mężem1 sześć razy do niego

wróciła... Za siódmym razem

oświadczyła w sądzie, że mąż

mia nieznośny charakter, bruta-

Nzuje ją'! bije. Po tylokrotnych

doświadczeńiach możemy jej

wierzyć na słowo. -

 

ŚWIĘTY MIKOŁAJ ZA-

- BŁĄDZIŁ

/ Jakiś czuły małżonek w Glen

FGW kupił swojej żonie na świę-

a za lglka tysięcy dolarów bry

Jantowypierścionek i chcąc być

„oryginalnym, włożył swój dar

nie do pończochy lecz do stare-

go trzewika. Skrzętna gospo-

dyni zebrała w wigilję świąt

wszystkie stare ubrania i obu-

wie i odestała dla biednych Ar-

mji Zbawienia. Jakież było

zdziwienie męża, gdy nazajutrz

nie otrzymał podziękowania za

swój prezent, gdy zaczął szu-

kać trzewika z przerażeniem do

wiedział sę, że już został ode-

słany do Armji Zbawienia.

Poezle
WILKI OWCA

   

 

* Bajka .

Gdzie gąszcze leśne i kręte ma-
nowce;

Spotkał wilk owcę.

- Zje mnie +- beknęła owca -

wilk srogi!

I drży, w przeczuciu opłakane]

doli,

" Wtem wilk usuwa się z drogi:

-- Proszę, niech pani pozwoli!

*i. To mówiąc, skłonił się grzecznie,

Owca odeszła bezpiecznie.

Dziwi was rzadka ta szlachet-

ność wilka?

Hola! wyjaśnień słów kilka:

Wilk una! w żołądku clelę i dwie
kury

Juz po tej uczcie wieprza ściąg-
nal 2 fury, +

Iż był zbyt syty, nie przy ape-
tycie,

Na zapas ukrył go w życie.
Mimo to krąży wieść w bara-

__ nim tłumie,
Ze wilk z zasady szlachetnym

być umie.

Rady
Osoby skłonne do tycia

wstrzymywać się muszą od cu-

kru, słodyczy, jakoteż i potraw

mącznych. Przypisywane cu-

krowi (Oczywiście czystemu)

szkodliwe działanie na zęby

jest poniekąd przesadą - możli

wym szkodom: podobnym zaflo-

biedz można przez niedość nie-

stety stosowaną jeszcze hygle-

ng jamy ustnej i zębów, prze-

plukiwaniem ich po spożywaniu

słodkich pokarmów.

Szkodliwości cukru mogłyby

 

" polegać tylko na tem, że przy

nadmiernem spożywaniu go sta

nowi dobre podłoże dla rozmai-

tych bakterji w jamie ustnej i

że zanadto działa podmecajaca
na przyrząd trawienia.
_ Podniccanie to zbyt wielkie
"kończy .się osłabieniem żołąd-
ka, Dlatego to przestrzega się
dawanie dzieciom, zwłaszcza w
większych ilościoch potraw słod
kich, czy też cukru samego w
różnych formach, bo „tracą a-
petyt" i narażają się na psucie
zębów.

Myśli
:

Zniszczy npm:? I tamy,

Kto w. pierwszym kocha zapale,

 

©Raz tylko w życiu kochamy,

Raz tylko szczerze i trwale.

Adam. Mickiewicz.

Sikflejerg: obrcezge jest miłość

nit grove.

przy zwojcie pe-

głupcy pros

 

Są gh mmm     

 

|
|

 

Kuchnia

NA OBIAD
 

Zupa włoska „Minestra"
Potrawa z pulardy zj agre-

stem.
Roastbcef z jarzynkami

Krem poziomkowy 
 

Pieczeń barania na sposób sarny

Ładną ćwiąrtkę baraniny ob-
kroić ze zbytniego › tłuszczu,
zbić pałką i'zalać następującym
Dajcem: kwartę wody z octem
i kwgrtę piwa zagotować z po-
krajaną -cebulą, /korzeniami,
muszkatową gałką i garścią
jalowcu. Potemodstawić, a gdy
baje zupełnie zimny; zalać ba-
raninę, przycisnąć denkiem i po
stawić wzimnen*miejscu. Mo-
że stać w tym hajcu tydzień a
w zimie i dłużej, najkrócej jed-
nak musi stać 4 dni. Chege Jy
użyć, wyjąć z bajeu, obmyć w
letniej wodzie, naszpikować sło,
niną, posolić na godzinę wcze- |
śniej i włożywszy na brytwannę
z rozpalonem masłem, piec ją w
piecu przez dwie godziny często
polewając. Można, kto woli du-
sić ją W rondli. Na dopiecze-
niu polać ją ćwierć litrem kwa-
śnej śmietany rozbitej z éwierd
łyżką mgki. Potranżerować w
cienkie plnstrv ułożyć napowrót

na kości, ktora na końcu zawi-
nąć w papilot, a osobno podać
jarzynki, kartofle lub sałatę,

 
 

Eugenia Zmijewska.

CARI UNITKA

[.._
 

 

- "(Gigi dalszy),

- A>kto-to- mówił, że ja taki
straszny? Kto robił mi taką opin-
ję w Instytucie?

Dosia «nie byłaby za nic zdra-
dziła Loni, więg powtarzała tylko
kumplemenly

- Pani przełożona i mni’ Ocz-

knmxka zachwycone Jego Cesar-

ską Mością; a panien do mnie nie

mucum I one zachwycone, ja
wiem

Aykmnder uśmiechnął się, 1

wciąż, obnażoną już rączkę Dosi

rozgrzewał, prowadząc ją do ka»

napy, ustawionej przy balustra»
dzie tarasu; usadowił ją przed

stolikiem nakrytym, Stała na nim

Butelka, dwa szki, ciastka i

cukierki. Car sam nalał oba, i je-

den podał Dosi. Zanim zdążyła

rękę wysunąć, ujął kieliszek i
rzekł:

~- Pani jeszcze dyży. Ja sam na

poję, proszę usteczka rozchylić.

Uczyniła to, a on wlał jej do

ust kilkanaście kropel, potem wsu

nat czekoladkg i zno

poit. Uśmiechnęła

Spostrzegł to odrazu, bo był w
nią wpatrzony.

Czemu się pani uśmiecha? -

  

  

  

    

ek był już pusty, a Do-
sia nabrała odwagi,

- Wasza Cesarska Mość taka

dla mnie dobra, taka przystępna

i ja w czuję coraz odważniejszą

- mówiła,

-- Bo tak trzeba: ze mną możm

być szczerą zawsze,trzeba mó-
wić wszystko,

Lémler’mqh się znowu, a gdy

znowu 'n h! JO] kieliszek, ido

 

 

 

ig nie uśmiechnęła, a- *

le wprost zaśmiała i rzekła:

Aż mi dziwnie, aż wierzyć so-

bie nie chcę, że siedzę sobie przy
tym wj@lkim carze prawostaw-

nym... oni straszyli mnie tym

carem, zak... kominiarzem.

Śmiechem wybuchł. x
- Kominiarz® Doprawdy ko-

miniarz? - mówił, pijąc wino

z kieliszka Dosi,

Ona przeraziła się. *

- Może ja co głupiego powie-

działam? - zapytała trwożnie.

Pogłaskał jej rękę, ubawiony.

- Nie, to bardzo miło - mó-

wit - mnie się to bardzo fodo-

ba, ja.nigdy jeszcze takiej panien

ki nie widział... Więc straszyli?

- pytał go polski.

- Jeszcze jak! - odpowiedzia«

ła także po Straszyli

+- i żandarmami, i „isprawnik"..

ten, co mnie do Instytutu od-

wiózł A teraz ja ot, siedzę na
jednej kanapie z tym cesarzemi

rozmawiam z nim,

- I pije z nim wino - mów1!

wlewając jej do ust trzeci kieli-

szek i dopijając po niej resztę

Dosia nabierała coraz więcej n-

 

| nimuszu i mówiła coraz odważ›

niej.

(Ciąg: dalszynastąpi).

czeskiej

W ostatnich dniach, nastał wśród stronnictw czeskich wielki

chaos, wywołany przez kwestję urzędniczą. W republice czesko-

słowackiej znajduje się przeszło 300 tysięcy unędnxków państwo-
wych, liczba, która nawet w całej bylej Austr]: nie była większą.
Urzędnicy ci są nadzwyczaj kiepsko płaceni i domagają się ciągle
od rządu podwyższenia swych plac. Ponieważ jest ich nadmiar,
koalicja rządowa postanowiła znaczną ich część wydalić ze służby
państwowej. Wywołało to olbrzymie zamepokojeme wśród: urzę-
dników państwowych, grożące poważnym kryzysem. Mówi się na-
wet na'serjo o rozwiązaniu parlamentu i rozpisaniu nowych wy.
borów. Pozatem urzędnicy państwowi domagają się energicznie
podwyżki swych pensji, której rząd ostatecznie zmuszony jest u.
dzielić. Na jednorazowy dodatek drożyż
miljonéw koron, na które szuka wszędzie pokrycia.
mysł mieli narodowi demokraci czescy. Oto radzili oni, żeby pod

inny potrzebuje rząd 200
Idealny po-

 

wyższyć podatek konsumcyjny od cukru, a osiągnięte w ten spo-
sób pieniądze zużyć na wypłatędodatku drożyźnianego dla urzędni
ków państwowych. Spotkali się jednak z należvtą odprawą od so-
cjalistówi projekt ten upadł, Wkoalicji panuje więc nadal wielka
bezradność. Penne urzędników pnnstwowyah muszą być uregulo-

rwane Smęm się zbliżają, parlament się niedługo "rozejdzie, a

pieniędzy na pokrycie plac drzędniczych niema, Wobec tego koła

sejmowe liczą się poważnie z rozwiązaniem sejmu.

W niedzielę, 6-go grudnia odbył się w Bernie,czeskim zjazd

partji czeskosłowackich socjalistów narodowych. Jej członkiem

jest także minister spraw zagranicznych dr. Benesz. Wygłosił
on obszerny referat o aktualnych sprawach! politycznych. Z refe-

ratu tego dowiadujemy się, że Czechosłowacja ma zamiar w naj-

bliższej przyszłości uznać Rosję sowiecką de jure i nawiązać z nią

normalne stosunki dyplomatyczne. Między innemi oświadczył, dr.

Benesz, że Czechosłowacja"była dotąd i pozostaje nadal stanow

czym przeciwnikiem bolszewizmu. Sądzi, że pomoc dla Rosji na-

dejść może jadynie z Rasy samej. Państwa ościenne, także Cze-

chosłowacja, pomagać powinny Rosji rozumną polityką gospodar-

czą. Powinno się nawiązywać z Rosją sowiecką stosunki nietylko

gospodarcze, ale i polityczNe. W ten sposób otworzylaby się Rosja

dla Europy, a Europa dla Rosji, skutkiem czego możnaby wywie-

rać głębsfy wpływ na ukształtowanie się dzisiejszych stosunków

 

. Stosunki gospodarcze i polityczne Czuhoiłmwscjl do Ro-
sji uzalezmone będą jednakże od najściślejszego nie wtrącania się

rządu rosyjskiego i trzeciej międzynarodówki do wewnętrznych
- stosunków w Czechosłowacji.

Według zdania Benęsza, chwila do nawiązania stosunków dy-
plomatycznych z Rosją sowiecką już nadeszła. Kwestja uznania
Rosji sowieckiej straciła już bowiem to znaczenie polityczne, jakie
przedstawiała dawniej. To państwo, które Rosę'i sowieckiej nie u-
zna, znajdować się będzie w nienormalnej sytuacji w stosunku do
ogólnego rozwoju europejskiego, który rozwiązania kwestji rosyj-
skiej domaga się w czasie o ile możliwości najkrótszym.

Uznanie Rosji sowieckiej przez Czechosłowację ma swoje przy-
czyny. Leży ona w pierwszym rzędzie w interesie Czechosłowacji,
która z nawiązania stosunków z Rosją obiecuje sobie znaczne po-
lepszenie przykrej sytuacji wewnętrznej, Czechosłowacja jest kra-
jem przemysłowym, któryliczyć musi na zbyt swoich wyrobów za

dPonieważ w

 

isiejszych warunkach zbyt towarów do
Polski, Niemiec i Austrji jest możliwym tylko w minimalnych roz-
miarach, musi szukać Czechosłowacja gdzieindziej rynków zbytu.
Kryzys przemysłowy daje się prócz tego dotkliwie we znaki.-
Górnicy domagają się podwyżki płac, to samo urzędnicy państwo-
wi. Z powodu braku zamówień na wyroby przemysłowe robotnicy
pracują już tylko 4 do 5 dni w tygodniuj a bezrobocie stale wzra-
sta. Z tych względów Czechosłowacja spodziewa się naprawy swej
sytuac}i gospodarczej przez podjęcie normalnych stosunków z Ro-
sją sowi
sowieckiej de jure.

 

i dlatego też dr. Benes7 skłania się do uznania Rosji

Interesującą jest opinja dr. Benesza o Polsce, - Wyraził się
o Polsce bardzo pochlebnie i podkreślił konieczność przyjaźniejszych
stosunków czesko-polskich, Ton jego przemówienia różnił się zu
pełnie od jego dawniejf‘zych zapatrywań na Polskę. W sprawie
sporówpolsko-rosyjskie oświadczył dr. Benesz, że załatwić je mu-
szą Polska i Rosja same między sobą, a Czechosłowacja w żaden
sposób wtrącać się w te sprawy nie może. Rozwój wypadków eu-
ropejskich udowodnił, że Czechosłowacja musi utrzymywać przy-
jazne stosunki z państwami sąsiedniemi, szczególnie z Polską, -
stąd też ten ugodowy ton dr. Benesza.
 

CHŁOPI ROSYJSCY WYPOWIEDZIELI BEZ-
WIGLEDNA WALKĘ BOLSZEWIKOM

Po stronie bogatych chłopów staje ludność małorolna - Bol-
szewicy przyznają, że wieś rosyjska jest taka sama,

BERLIN, 24 grudnia. - W bol-szewiekiej Rosji zanosi się na głę-bokie zmiany wewnętrzne. Pomi-jając obecny spór wewnątrz sa-mych bolszewików z powodt tt-suni¢tia Trockiego, bolszewickirząd stanął w obliczu groźnego
mehczwerzomlm,jakie pnedml

wia zwarta masa chłopów rosyj-
skich tak zwanych -„Kułaków",
którzy dopóty byli przychylnie

eni dla bolszewików, do-
póki nie usadowilj się mocno na
oddanych im gruntach szlachec-
kich. Obecnie mużycy "rosyjscy,
doszedłszy do sił, zapragnęli wła-
dzy i usiłują zająć w rządzie miej
sce bolszewików. -
Bogatym chłopom rosyjskim po
pomaga biedna ludność wiejska,
nienawidząca ustroju bolszewie-
kiego za pozbawienie jej
kiej swchody politycznej i gospo-
darczej i straszliwe obciążenie po
datkami, jakie nie płaciła za naj-
bardziej srogich rządów carskich,
Nieomylnym znakiem wzmagaria
się , nienawiści. wśród ludnosci
Muskie] przeciwrządowi botsze
wiekiemu, jest niasowe moido-
wanietak zwanych ..mrespomlon

tów. wiejskich", wi

gów rządowych, którzy do

rządowi -o nieprzyrhvluycb
chłopów przeciw bolszc-

wikom, za co spadały na chł ››
nówsurowe represje rządowe. --
. bolszewicka omawiając pie
lvzpleczensnuf grożące -bolsze»
wi kiej dyktaturze ze strony wsi

syjskiej, wzywa, rząd do bz
wzglęńnego: zmiszczenia bogatych

 

   

 

  

 
  

w chłopów rosyjskięh   

jak za ustroju monarchistycznego

odebranie im nadanych
r i oddanie chłopom, p-

ącym mniejsze łości roli,
aby nczyskaćich uduęcznosc dla
rządu hchzew'

RÓŻ

Uczony Ameryknnslldr. FlMot, by

ty rektor Horward, za

przeczył Istrlenta ogólnie rozpowe

szechnianego mnlemank, !f Stary

Zjedn. są międzynarodowym tyglem,

w którym się przetaplają różnorodne

elementy w fednośtą rasę amerykań-

ską. Dr. przytoczył jako do-

wód, błędne przekonanie, jakoby ży.

dai ameryk. stawall się ameryka»

nami, podobnie jak? 1 Ajrysze. We-

dług. dowodów zebranych › przez dr.

HiMota, żydzi 1 ajrysze zachowują

nienaruszenie swoje cechy

we 1 rasowe.

przez

   

 

Zawód przemytofetwa wódki w Sta

nach Zjedn. należy do najpopiatniej

szego zawodu w Ameryce, jak stwier

Gza oskarżenie żony jednego z prze

mytalków w New. Yorku, która w

swym podantu o rozwód, stwierdza,

18 mąż jej warablał 800' dolarów ty-

godntowo.

\ +  

Hiszpatiekt soofalista, nazwiskiem

Quintana, zmasty' przez miestącem,

wygral na lotórji ¥zgdowe) 15 milfo®

nów pesetów, które rząd wypłacił ro

dzinie zmariogo. Bilety, nas loterJo

fantowy są sprzedewane jedynie we-

wnotrz Alezpani," jakkolwiek, wielu

hiszpaiów przebywających za grani.

caml,, onbywa mmo biletpw nee
wYEW“      

KWESTJA RELIGUNA I FINANSE JEDYNENI
@g4 -BOLACZKAM FRANCJI

~ Premjer Herriot zamierza ucjąć łeb klerykalnej hydrze
PARYŻ, 24 grudnia. * za-

łatwieniu się z bolszewickiem nie
bezpieczeństwem przez wypędze-
nie z Francji kilku tysięcy
agitatorów bolszewickich, -
rząd premiera Herriota przy-
gotowuje plany dostoczenia bez-
względnej walki z drugą między-
narodówką rzukko«katolicką -

która korzystając" z kłopotówfi-
nansowych Francji, pmlanowm

odzyskać dawne przemożne wpły

wy na życie pmslmm e Fran-

cji. Red premjera Herriota prze-

widział atak rzymsko-katolickiej

międzykarodówkigi poczynił od-

powiednie zarządzenia dla jego
odparcia. Mimo gwałtownej agi-

księżyfrancuskich, nawołu-

\ch do masowych demonstra-
j przeciw rządowych, atak kle-

łówzakończył się klęską, nie

   

  

  

  

żenia w masie narodu francuskie-
go. Premier Herriot obecnie prze-
konał się, iż może wymierzyć o-
statni cios wojującemu kleryka-
lizmowi francuskiemu przez u-
zgodnienie administracji państwo
wej w Alzacji i Lotaryngji z re-
sel „uncji przeciw czemu pro-
testują gwaltownie klerykali
jako wprowadzeniu w życie pra
wa o rozdziale kościoła od pań-
stwa i zniesienia zakonów ka-
tolickich.
Drugim problemem trapiącym

rząd Herriota, jest kwestja finan-
sowa, komplikując się pownmc<

z powodu wzmagającej się stale |
we Franci drożyzny artykułów|

pierwszej potrzeby. Klerykali ko-
rzystając z tego, obwiniają rząd,

iż jego nieumiejętna i wroga ko-

ściołowi katolickiemu polityka

rządowa, sprowadziła na Francję

karę bożą.

  

400 bolszewików aresztowa-

nychw Rumunii

BUKARESZT24 grudnia, Po
ń wa wpadła na trop

wielkiej orz inizazn komunistycz-
nej i 400 ogilatorów
bolszewicki th.

   

Pierwsze ofiary okresu świąt

Bożego Narodzenia

NEW YORK, 24 grudnia. -
Młode małżeństwo znalazło w nur
tach cieśniny Long Island śmierć,
gdy automobil naładowany podar
kami świątecznemi, skutkiem po-
psucia się zwrotnicy, wpadł do
wody.

4
NIAGARA FALLS, 24 grudnia.

Trzyletnia Irenka Baltaulm da-
znała kmmrlclnych

olując prawie żadnego wra- |.

- Skonstatowałem przedew-

szystkiem, że różnicą poglądów

na sprawę organizacji najwyż-

szych władz wojskowych znacz

nie się zmniejszyła, czy to, co

zniej powstaje, Jeęt łatwe do

USUNIĘCIE. tego nie umiem Jesz-

cze powiedzięć - rzekł mini-

ster.
*. »

P. ‘Thuguu u gen, Sikorskiego.

Po powrocie z Sulejówka, pan
miner Thugutt złożył wizytę
p. ministrowi spraw wojsko-
wych, którego poinformowal o
swej rozmowie z marszałkiem
Piłsudskim, -

& «
@

Narada w Belwederze.

Dziś o 4 po południu bdbędzie
się w Belwederze konferencja
pod przewodnictwem p. Prezy-
denta Rzpltej z udziałem prem-
jera, p. Wł. Grabskiego, mini-
stra Thugutta, ministra spraw
wojskowych gen. Sikorskiego w
sprawie projektu ustawy o or-
ganizacji naczelnych władz woj
skowych,

D

Pogłoski jakoby w konferen-
cji tej miał wziąć udział marsza
lek Piłsudski nie odpowiadają
prawdzie. Marszałek jest bo-
wiem chory i nie opuszcza mie-
sykan  
 

Piece K‘uchenne

 

ABY SZYBKÓ POKONAC
PRZEZIĘBIENIE

ZAWSZE UŻYWAJCIE

cAscARABoumm:
Crom

Powstrzymuje przeziębie-
nie w 24 godzinach, a Gry:
pe w trzech dniach. Ber-
pieczne, pewne, niezawod-
ne. Używane przez miljony
ludzi od przeszło 40 lat.
Żądajcie prawdziwego w
czerwonych pudełkach z
portretem i, podpisem p.
Hill.
We wszystkich aptekach=30 cent.

w. H. HILL COMPANY
paTROIT, Nich,

(r-s
 

Praca dla Kobiet €:
(Help Wanted Female) -

DZIEWCZYNIE do osónej domowej 1:
tboty, kompetentna, niema dzięci, #83Fast 8th Street, Brookya. Telefon,

natield 306. @

Praca dla Mężczyzn > ()
Wanted Male)

-

-i

 

TRACEY! , ost

doéwiadezofirch na ,erepe de oln. I
praca dla deowladlnch ludzi W.

5700 Hudson Boulevard - "1

North Berger, N. 7,
(Com

 

plerwazorzedng, potrzebny: do-
indcion Aa k moots,

spaja praca: Megnomy, Autometai. Iron
Works, 321-389 West Bro

(m)

POLSCY ngenei potrzebni z miasta i
okolic; kombinacle

gelennie atwo zarobić do Grint] do,
Awiedozenie piekonieczne; godny d

o 42 0 fand how, PodTB
i 03, 19,rem

Kowar,
rind

Interesy do Sprzedania _|

, (Business Opportunities) ,

BALWIERNIA na sprzedaż # powodu
choroby. 317 Oakland St, Green-

(ES)

BUCEERNIA 1 grosernia do sprzedania.
brze wyrobiony,

Ig rodulnie, 23 B nith st., I

    CANDY Store do sprzedania pou
namotności, „Crow 1190, S1 Herter:

ron St, Jeriey Css N con

3. warszawskie, dwie,. chro-
1 péttonowa, wrobu Severn,

w ardzo dorym pianie 94 „E.
it. yardowy dom, apartament 7. Ado:

POLSKIE Commie, Retort do mre:
Gana po m estęry za. dolara,

tylow 1 mm. mswiad t
Tn i fn

 

  

 

wht
(”ZJBerlenhnn STV TS

tim fom

STATIONARY 1. Candy Store, barazo

o #. 2 do
Telefon, Bayonne (251

ts

Realności do Sprzedania
(Rest Estate for Sale)

Frontowy 1 yaniowy dom

  
one
tea: u ~
Hrooklm,

N.Y. (tho
 

5 FAM. DREWNIANY, PO .s 1 3
POKOI DLA RODZINY; ELEK-
TRYKA; NOWO ODNOWIONY;
RENT 81,249. CENA $4.00, co-
Towki oKoto 82 GA
WLIASKI & co. 231 prices
AVE, BROOKLYN, N. v.
 
FARMA na sprzed-Ł. FJ
NOTY

 also
N

  
r--
4 FAM. MUROWANY, P. 5 Po-
KO! DLA RODZINY, KĄPIEL:
ELEKTRYKA; SZTOR Z s Po-
KOJAMI 1 KĄPIELNIĄ: REN-

, TU ©8280. CENA $17250, co.
TóWKI OKOŁO 85,000. ca-
WLIASKI & CO. 281 RIGGS
AVE, BROOKLYNN. v.

    
zapaliły się na niej sukienki nd
świecy ustawionej na drzewku.

Z POLSKIE *

NAJWYŻSZE WŁADZE WOJ.
4 SKOWE

 

Minister Thugutt w Sulejówku.

Warszawa, 2 grudnia. - Pan
minister Thugutt udał się wczo-
raj o godzinie 2 po południu,
samochodem do Sulejówka.
gdzie blisko dwie godziny kon-
ferował z marszałkiem Piłsud-
skim w sprawie projektu usta-
wy o organizacji najwyższych
władz wojskowych,
Po powrocie ministra Thugut«

ta zwrócił się do niego współ
pracownik „Kurjera Polskiego"
z prośbą o informacje.
- Byłem w Sulejówku - oś-

wiadczył p. minister - pragną-
łem poznać pogląd marszałka
Piłsudskiego na sprawę organi-
zacji najwyższych władz woj-
skowych i uzgodnić ją, o ile mo-
źności, z projektem. rządowym.
-Jakie wrażenie wyniósł pan

minister z rozmowy swej z mar-
szal/kiem?
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GSI

KACZKI

 

NioLmb-caskać - uczctwa wsze.
Pepi ię

Turindo
ny RRR

POLISH AMERICAN

POULTRY MARKET

248 Bowery
llike Houston St.

1420 Keat Btrest Brooklyn.
   

wyvezcie sig. racku
Zomancle baiwlefzem ~ rarabiageln do-
brce Komplety 155
dari, Salki. intowe
polecelą enaaes sokoleich przyjbys

ujemy:state po vy
wi

  

Drobne Ogłoszen?!

WAŻNE sumy pieniędzy do wspoty-czania, drugie i trzecie hipoteki, wypo-nki pre-or-col

 

 
Nauczycielka muzyki udziela Tekcji

J. GODLEWSKA
144 York 8t, Jerscy City, N. 3

ostatnie pietro _   

ZADISUICIE się na Bote

 

Narodzenia, 15 gotówki (32 tysó-dnlowo; vo 52. trgodnlach na.HorsNarodronie |toku °1928 |otraymacteplac budowniczy: _Po dalsze Infor:macje pisać lub zgłoszać wie do R.fop (B, West "uh Sweet "hawYork (lis: 

  

moicls,"WOLI:Eementatte fio
OROS SYNDICATE Inc.

110 West 3ith Streat, New York City
Child's Bd., Room 300, naprzeciw Stacy's
 

SIDI) WPŁATY ,
o ta

DSIADAJCIE WLASVY DOM
Teay sypialnie, salon, kuchnie, wannę,
NOAe

Cementowe drog.>

THE OROS SYNDICATE, Inc.

110 West34thStreetNew York
ging.

"ccm ols

 

 
 

TYLKO$80, lotr S02 100 na. bute:
wo viaSubw-yu"hor"roidświ, E'«: «tle Rote Darz

Wes ith Street" aw York Cg

___—~—
6 FAM. DREWNIAHV 1 SKLEP,
„Po 4 POKOJE DLA RODZINY:
DOM _CAŁKOWICIE ORE
STAUROWANY; RENTU 81,740.
CENA s13500, GOTÓWKI oko.
tO $4000. GAWLIRSKI & co.,
231 DRIGGS > AVE,
LYN, N. v.
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~: Praca dla Kobiet
(Help Wanted Female)

onmilae-

OPERATOREK

nl(Allmskla ›!mnknwo

ederal

486 Broadway
(«

doświadcze-npOIE erze

A. do num-w?"
bot mat l'! chrześcijańskiejI
w, vununn - Went

sa uith Ave

 

  
do. pomocy: ma
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burl
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Pomukufe mee}. don,
waznej rprawie. Kzuuywndxmn|
seu jej bob

ośt do Tia

przy piecach, powrukuje praz
Zilnalnuhp 90 E, nm 8.
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